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Żądzicie we wszystkich aptekach 
i skiądach aptecznych 
VICHY -— źródła rządowe francuskie, 
VICHY CELE8T:NS -- podagra, choroba cu- 
krowa artretyzm, 
VICHY GRANDE -GRILLE 
wątroby, 
VICHY HOPITAL — choroby żołądka, 
PASTYLKI VICHY-ETAT — ułatw. trawienie, 
TABLETKi ViCHY-ETAT — do wytwarza- 
nia wody alkalicznej. 
Jeneralne przedstawicielstwo na Rzeczpospolitą Polską. | 
J. SAIDENDORFF & S-ka 
Warszawa, Krucza 6. Tel, Kane TOT Bu ekea 1 a E 


ZAKOPANE 


sanatorjum dla chorób piersiowych 
imienia Drów DŁUSKICH -~ otwarte cały rok. 
Najnowsz* weto y lszszenia gruż!icy, między Š, 
innemi odma szt czn ce n Tazi , anglo- 
lympna itd. CZTERECH LEKARZY. STAŁYCH. 
Przepyszne położenie 10 0 metr. Kuchnia wy- 
kwintna. Zgłoszenia do zarządu. * "Riki 


Darowski 


-~ cierpienia 


a a 


KONFERERCJA U PREZYDENTA NARUTO- 
WICZA 


Warszawa. (Tel. wł.) (G). Prezydent Rzpltej 
|wezwał wczoraj do siebie przedstawicieli klu- 
bów celem poinformowania się o sytuacji par- 
3%, |lamentarnej i zadecydowania na podstawie tych 
A hozaów o.osobie nowego premiera jak również 
„dla powzięcia decyzji czy rząd ma być parla- 
prze czy pozaparlamentarny. 

Konferencje zakończone zostały o godz. 8. 
|wiecz. Opinja większości klubów jest następują- 
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nie jest dotychczas należycie wyjaśniona tak by 
można było utworzyć rząd parlamentarny opar- 
ty na koalicji klubów. Należałoby zatem powo- 
[i rząd fachowy. Przy omawianiu tej kombina- 
cji większość klubów zgodziła się na min. Da- 
= wobec czego należy się spodziewać 


Ze Sejmu. 


UTWORZENIE KOMISJI SEJMOWYCH. 


Warszawa. (PAT.) Wczoraj ukonstytuowały 
się nast. komisje sejmowe. Komisja opieki spo- 
łecznej: przewodniczący E. Bigowski (Ch), ko- 
misja konstytucyjna: przewodn. ks. dr. Kaz. Lu- 
tosławski, zastępca pos. Jan Dębski, Komisja 
komunikacyjna: przewodn. p. Bartel (Wyzwole- 
nie)), Komisja prawnicza: przew. dr. Marek 
(PPS), Komisja ochrony pracy: przew. ks. dr. 
Wójcicki (ChD), Komisja skarbowo-budżetowa: 
przew. pos. Głąbiński, Komisja przemysłowo- 
handlowa: przew. Wierzbicki (ZIN), Komisja 
“olna: przew. Wilkoński (PSL), Komisja oświa- 
towa: przew. pos. Sołtyk, Komisja regulami- 
10wa: przew. dr. Z. Rabski (NPR), Komisja 
wojskowa: przew. Mączyński, Komisja do wal- 
ki z drożyzną: przew. Arciszewski (PPS), zast. 
Czuczmaj (Klub ukraiński), Komisja odbudowy 
kraju: R. pos. Bryl, Komisja administracyjna: 
przew. Thugutt, Komisja dla spraw zagranicz- 
nych: przew. pos. Dąbski. 


Komisja śledeza prosi posłów o 


że prezydent Rzpltej powierzy dziś p. Darow- 
skiemu misję utworzenia gabinetu. Wrazie po- 
wierzenia misji tworzenia rządu p. Darowskiemu 
powierzyłby on tekę zagr. p. Kaz. Olszewskiemu 


PREZYDENT NARUTOWICZ PODPISAŁ DY- 
MISJĘ GABINETU. 

Warszawa. (PAT.) Prezydent Rzeczypospo- 
litej przesłał dr. Nowakowi nast. pismo: „Przy- 
chylając się do przedstawionej mi 14 bm. proś- 
by o dymisję zwalniam Pana, z urzędu.prezydenta 
miuistrów wraz z całym gabinetem. Równocze- 


Wojna litewska 


LITWA ZNAJDUJE SIĘ WSTANIE WOJNY WO- 
BEC POLSKI. 


Kowno. (AW.) „Dzień Kowieński* omawia- 
jąc stanowisko rządu kowieńskiego zajęte w o- 
statniej jego nocie przesłanej Radzie ambasa- 
dorów zwraca uwagę na różnicę punktu widzenia 
w stanie stosunków polsko-litewskich między Ra- 
dą ambasadorów a Litwą Kow. Litwa uważa, 
że jest to stan wojny i dlatego nie chce otwo- 
rzyć Niemna dla żeglugi międzynarodowej, zaś 
rada ambasadorów sądzi, że stan wojny nie 
istnieje i wymaga natychmiast spełnienia wa- 
runków, od których zależy uznanie Litwy de iure. 
Pismo zwraca uwagę, że rząd litewski „pomimo, 
że zdaje sobie sprawę z fatalnych następstw swej 


współpracę. l 

Warszawa. (PAT) Marszałek Sejmu otrzy- 
mał od przewodniczącęgo Komisji powołanej do 
zbadania zajść z 11 bm. w Warszawie następu- 
jący list: Komisja powołana „przez p. ministra 
spraw wewn. dla zbadania zajść, jakie się wy 
larzyły w dniu 11 bm. w stolicy, ma zaszczyt 
prosić p. marszałka o zakomunikowanie posłom, 
e współudział ich w należytem wyświetleniu po- 
wyższych zaść przez udzielanie zeznań byłoby 
dla komisji niezmiernie cenne. Adres Komisji: 
Minisierstwo spraw wewnętrznych Nowy Świat 
09. godz. urzędowe od 13—14 gabinet podsekre- 
tarza stanu telef. Nr. 5732 pr-ew Komisji p. Lene. 


—— 0. -— 


Lwów, Niedziela dnia 17. Grudnia 1922, 


wychodzi codziennie o godzinie 6 rano. 


utworzenia gabinetu. 


Gabinet urzędniczy i przejściowy. 


ca: Sytuacja parlamentarna większości klubów | 


Rząd dr. Nowaka w Sławie dy 


Dr Nowak objął zastępczo funkcję min. spraw zagranicznych. 


Rot XL. 
Ceny OgłOSZEĆ : 


JA nin: milimetrowy wy: 
Zwyczajne za tekstara 
10. ik. Nadesłaca SUO Mk. 
Natkrolugia 260 Mk. Mapia 
waszej kolumnia 600 Mk. 5 
kroniką t w rabryed „Repar. 
tuar 800 sa Po kronice 
ikomunikaty 400 Mk, Deobme 
aułoszenia za każdy wyraz 
0 Mk., 
3 sprzedaź, 
À k respuundencja prywatne 
sa każdy wyraz 60 Mr. Paski 
na kol: mnach tekstowych pa 
40u Mk. za wiersz milime- 
trowy, szeroki 80 nalim. Ogie- Ț 
szonia magiamcena © Gi pees. 
drwkej. 


w rubryce kupno 
raatcymoniulna 


R:das:tor naczelny: Dr. Włodzimierz jampolski. 
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utrzymał 


dotychczasowemu delegatowi do rokowań polsko- 
niemieckich. a kierownictwo min. pracy oddał- 
by p. Gustawowi Simonow: dotychcz. podsekre- 
tarzowi stanu. Tekę ministra s. wewn. p. Darow- 
ski zatrzymałby sam. Inne teki objęliby dotych- 
czasowi ministrowie z wyjątkiem ministerstwa 
spraw wojsk, gdzie przewidziana jest zmiana 
kierownika. 

Nie wykluczone jest, że do niedzieli będzie- 
my mieli sformowany nowy gabinet. 


MISJA P. DAROWSKIEGO. 
Warszawa. (PAT.) Z wyniku konferencji od- 
bytej wczoraj przez prezydenta Rzeczypospolitej 
z przywódcami stronnictw okazało się, że utwo- 
rzenie rządu parlamentarnego wzgl. koalicyjne- 
go niema widoków. Wobec tego prezydent Rze- 
czypospolitej powierzył misję utworzenia gabi- 
netu fachowego o charakterze przejściowym p. 
Darowskiemu, min. pracy i opieki społecznej 

oraz kierownikowi min. spraw wewn. 


KEN isii. 


śnię poruczam panu oraz wszystkim ustępują- 
cym Ministrom i Kierownikom ministerstw dal- 
sze kierownictwo spraw państwowych aż do 
chwili powołania nowego rządu. Nadto zaś wo- 
bec złożenia przezemnie urzędu min. spraw za- 
granicznych poruczam panu w tym okresie kie- 

rownictwo min. spraw zagr.“ 


przeciw Polsce. 


Rząd kowieński sprzeciwia się umiędzynarodowieniu Niemna. 


polityki dla kraju, zmierza konsekwentnie do je- 
dnego celu, utrzymania nada! wrogich stosun- 
ków między Polską a Litwą. 


PRZERWANIE RUCHU POCZTOWEGO MIĘDZY 
POLSKĄ A LITWĄ. 


Warszawa. (PAT.) Miu poczt i telegrafow 
komunikuje: wobec odmowy ze strony Litwy ko- 
wieńskiej przyjmowania przesyłek pocztowych 
pochodzących z Polski, wstrzymuje się z dnieni 
15 bm. wszelki ruch pocztowy, między, Polską a 
Litwą kowieńską. 


* 
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List z Gdaństta. 


Ekmwesy przeciw Polukon. — Wyjgtkowa ustawa 
kat saiw Polakom. — Prasz niemi! a upata. -- 
ükwklowanie kiika pism. — Z:kaz jsdnego 
z piem nakatystyeznych. — Poe strejku drukarzy. 
(Qd naszego korespondenta.) 
Guańsx, 12 grudnia. 

IW ostatnich kilka tygodniach sawia? wśród 
niemieckiej ludności Gdańska jakby jakiś gwał- 
łowny nowy wiatr nienawiści, wywołany ogro- 
mną agitacja, przeciw Polakom i Polsce. Zdaje 
się iż stosunki polityczne między Gdańskiem 
a Polską, które zmajdują się obecnie w wiel- 
kiem naprężeniu i nie są najlepsze, podziałały 
na skore zawsze do ekscesów przeciwpolskich 
umysły germańskie Gdańszczan. W: ostatnich 
dniach napadnięto kilku robotników Polaków za 
to tylko, iż ci rozmawiali po polsku, i obita 
ich tak burdzo, iż przez dłuższy czas nie byli 
zdolni do pracy. Szczególną nienawiścią zieją, 
Gdańszczanie do każdego munduru polskiego, 
jak iylko si; pokaże w Gdańsku, a nieraz wy- 
starczy tylko orzełek polski, aby na danej oso- 


bie wywrzeć akt swej zemsty przez brutalne 


obicie. To spotkało kilka marynarzy polskich 
na dworcu gdańskim. Motłoch niemiecki bił ich 
dębowemi krzesłąmi, iż krzesła te formalnie 
potrzaskały. 

Niema w tem żadnej przesady. Prasa pol- 
ska zbyl mało jeszcze donosi io podobnych 
brutalnych „bohatersiwach' Teutonów Gdań- 
akich. Ktokolwiek był świadkiem podobnych 
wypadków, ten nabierzę z pewnością innejj opi- 
fiji i to gorszej o wybrykach antypolskich Gdań- 
szczan. 

W uliegłym tygodni i ucuwalii S ja gdański 
ustawą ograniczającą nabywanie realności w 
W. M. Gdańsku. Ustawa ta skierowana jest 
przedawszystkiem przeciwko Polakom i jest 
naśladowaniem praw wyjątkowych przeciwko 
nim % czasów panowania: tu rządów nieiniec- 
ckich i pruskich. Tp też posłowie polscy z 
z największą zaciętością zwalczali tę ustawę 


lecz bezskutecznie, gdyż przewagę w Sejmię 


mają koła hakatystyczne, które niczego się Je- 
szcze nie nauczyły z klęski Niemiec w wojnie 
światowej i zachowały dawniejszą swą butę 
i brutalność pruską. > 

Przy tej sposobności warto zwrócić uwagę 
na to, że Polary posiadają w Gdańsku, a szcze- 
gólnie w Sopocie, wielką liczbę domów 1 real- 
mości. Mówią tu, iż w Sopocie około 40 proc. 
wszystkich kamienic i realności znajduje się 
w posiadaniu Polaków. To też Niemcy wolają 
na. alarm ręekomo w obronie niemieckiego Gdań- 
POWY + "M" ` J F i 
JOZE mit 


0 teatroiogi; polską. 


— UE 


Dziedzina teatraliki — to dziedzina u nas 
zupełnie samQ)a8 puszczona, bezpańska, oddana 
ma włuść bez ograniczeń niemal, demenogm dyle- 
tantyzmu, kióre też hasają po niej do sytai woli. 

Czem to się dziete, trudno zrozumieć. — 
Wszakże na ogół w życiu naszem teatr niepo- 
ślednią — co najmniej od wieku — odgrywał 
i odgrywa rolę. Otacza go. atmosfera ọ zmien- 
nym wciąż, leez przeciętnie znacznym stopniu 
zainteresowania. © Toć do teatru każdy chodzi, 
estetycznie nim się napawa; teatrom dzienniki, 
poza polityką, najwięcej snać miejsca poświę- 
cają; aktorzy i aktorki — znowu obok, a może 
i przed mężami stanu — sa przedmiotem po- 
aszechnych dyskusyj, zachwytów lub potępie- 
wia. Słowem: życie teatrąlne wre — w porów- 
naniu zwłas cza z'innemi ośrodkami naszych: 
i j- ogólnych zainteresowań — wcale bujnie. 
lleż uczuć, ile myśii zwraca się ku teatrowi! 
A jednak — wszystko to razem stanowi mgła- 
wicę tylko jakichś opinij, mniemań, samowo|- 
nych i swywolnych sądów czy raczej reąkcjj 
uczuciowych, jakiś błędnik dyletanckiego subje- 
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ska przed „zalewem“ polskim i malują sobie 
fo „„niebezpieczeństwo” w jak najczamiejszych 
kolurach. 

Pomaga im w tema przede wszystkieną ich 
prasa, która zionie ogromną nienawiścią ku 
wszystkiemu, mo polskie, chociaż nieraz przy- 
Fiera płaszcz obłudy krzyżackiej. Najgorszymi 
organami są: „Danziger Allgemeine Zeitung“ 
i „Danziger Neueste Nachrichten". Ten ostatni 
dziennik był w czasie panowania Niemiec na 
Pomorzu i zaraz po rewolucji najzaciętszym 
polakożerczym organem niemieckim obok „Ge- 
sełligera" grudziądzkiego na całym. wschodzie 
Niemiec. Do Polaków odnosił się on gorzej niż 
do Hotentotów lub Kafrów i 'draźnił ich i 
podszczuwał przeciw nim opinję publiczną przy 
każdej 'spbsobności. 

Po przejęciu Pomorza przez władze pol- 
skie, dziennik ten przybrał pozę bardziej ob- 
Jadna i mie atakował zbymio Polski i Polaków, 
licząc się z tą okolicznością, iż włądze polskie 
mogłyby odebrać pismu temu debit na ziemiach 
polskich, a szczególnie na Pomorzu, gdzie znaj- 
duje jeszcze dużo czytelników i urabia wrogą 
w Polsce opinję. Za ostatnio rozpowszechniane 
fałsze o Polsce został żen organ nareszcie zaka- 
zany na ziemiach polskich. Polacy przyjęti ten 
energiczzny krok władz naszych z 'wielkiem 
zadowoleniem i uznaniem. Byłoby pożądanem, 
aby zakaz rozpowszechnienia tego pisma na 
ziemiach polskich rozciągnięty został na naj- 
dłaższy termin, aby pismo to utraciło swe wpły- 
wy przez zmniejszenie się jego zwolenników w 
Polsce. 

Zamieranie prasy niemieckiej w Rzeszy po- 
wciąga za sobą i upadek pism gdańskich. Muszą 
one walczyć, z takiemi samemi, a często nawet 
z większemi trudnościami wydawniczemi, jak 
pisma w Niemczęch. To też tutejsze pisma tie- 
mieckie coraz bardziej upadają wzgl. zmniejsza- 
ja format lub wychodzą rzadziej. 

Najpierw upadł organ komunistów tutej- 
szych „Danziger Arhsiier Zeitung“, który po- 
czątkowo nosił nazwę „Das freie Vok“. Póź- 
niej przestał wychodzić organ socjalistów nie- 
zależnych. „Danziger Zeitung” zaczęła wycho- 
dzić od pażdziernika tylko raz na dzień, gdy 
dawniej wychodziła dwa razy dziennie W tym 
tygodniu zaprzestał wychodzić codziennie or- 
gan katolików nierhieckich w Gdańsku „Danzi- 
ger Volksblatt“ 1 ukazywać się będzie odtąd 
tylko dwa razv na tydzień. 

Qprócz tego zmikło z powierzchni ziemi 
kilka dwutygodników = wzgl tygodników nie- 
mieckich w Gdańsku o kierunku wybitnie anty- 
polskim i finansowanych częstokroć pieniądzmi 
qadzinowemi z Berlina, np. „Der  Volksrat" 
itd. 7 > 


częstu i piszą, jals i u tych, ktorzy ieatrem Wio- 
darzą, o jego kierunku i stylu decydują. — Te- 
atralika u nas — to coś równie nieuchwytne, 
jak zmienne i kapryśne, oscylujące między ru- 
tyną a ignorancją, wyjątkową genjalnością a 
kompletnem uczuciem z talentu, słowem: rzecz 
na niczem fundamentalnem nie oparta, a zwła- 
szcza na tem, co i brak taleniu poniekąd rów- 
noważy, a i z talentem zawsze w parze iść win- 
no, t. j. na gruntownej i jasnej wiedzy. 

Tą wiedzą jest teatrofogja. 

Czy teatr, jest sztuką odrębną i w jakiej 
mierze, to sprawa rozważań osobnych. Nie ulega 
wszelako wątpliwości, że jest tworem estetycz- 
nym i technicznym, rządzącym się wedle wła: 
Snych praw i zasad, że — pomijając kwesiję 
zależności od dramatu — jest polem swoistych 
pomysłów, zamierzeń i realizacyj twórczych, na 
sam dramat drogą wsłeezną wpływających i jego 
strukture warunkujących, — slowem: że jest to 
dziedzina twórczości wysoce złożonej, ile że aię 
w niej krzyżuje i ogniskuje caly szereg czynni- 
ków, które w zespole dopiero tworzą ten orga- 
nizm — jęden z najsnhtelniej zorganizowanych, 
Że tak jest, że tedy teatr zasługuje na odrębną 
a poważną i zinnemi różnowartościową wiedzę, 
te zrozumiyne oddawna juź za granicą. A choć 
i tam dotądnie wytworzono jeszcze teatrolagji, 


ktywizmu estetycznego, nie mającego ni miary, |iako pewnego określonęgo systemu badań nau- 


mi granic — co najwyżej w indywidualnej kul- 
turze tego czy owego osobnika, — i to, nie- 
stety, nietylko u tych, 


kowych, nie brak wszelako poszczególnych sy- 
stemu tego gaięzi, poświęconych historji teatru, 


co o teatrze mówią, a|jego estetyce, aktorstwu, rężyserji, kostiumologji, 


W zeszłym tygodniu ukończony został fu 
strajk drukarzy. Trwał on całe dwa tygo- 
nie. Wychodzity tylko: „Dziennik Gdański” i 
socjalistyczna „Danzigere Volksstimane". Dry- 
karzom przyznano nowe podwyżki, które też 
nie mało się przyczyniły do upadku, organi 
centrowców gdańskich. Pvlożenie prasy jesi tu 
zatem gorsze niż w Polsce. Gevanuą, 


Przegląd światowy. ' 


Zagranica o Narutowiczu. 

„Neues W. Journal“ poświęca Narułowi- 
czowi swój wsiępny artykuł, pełen szacunku 
i zachwytu dla osoby nowego prezydenta Pol- 
ski, Zdaniem autora wynik pięciokrotnego gło- 
sowania nię jest przypadkiem, lecz odzwiercie- 
dleniem dążeń nowej Polski, Światową sławę 
i puwagę zawdzięcza. Narutowicz jedynie swojej 
własnej pracy. Z ust jego płyną słowa nieozdo- 
bne wprawdzie ale głęboko przekonywujące 
i podbijające przeciwnika. Narutowicz jako byt 
minister spraw zagr. podniósł opinję Polski 
w oczach Europy i zwiał legendę o awanturni- 
czych i zaborczych cechach nowego państwa. 
Narutowicz jest zadatkiem spokoju, równowagi 
i trzeźwości politycznej Polski. Zaden z dzien- 
pików polskich nie poświęcił nowemu prezy- 
dentowi tyle życzliwych uwag. 


Kłopoty politycznę p. Cuno. 

(B) W czasie konferencji w Lozannie oka- 
zało się, że Anglja nie zamyśla przeszkadzać 
Francji, w razie, gdyby zechciąła zająć dalszą 
część zagiębia Ruhr. Bonar Law oświadczył wy- 
raźnie, że porozumienie anglo-franeuskie jest 
nienąaruszalną świętością, Wobec tego Niemcom 
nie pozostaje nic innego, jak bezpośrednie u- 
kłady z Francją. Po tej dredze chciał właśnie 
pójść gabiact p. Cuno, jednakże już na samym 
wstępie rzucono, mu ze strony prawej kłody, 
które podrywają u podstaw stanowisko kancle- 
rza. Prym w walce przeciw p. Cuno wiedzie 
oczywiście Bawarja. Wypadki w Passan i Ingo]- 
stadzie spowodowały interwencję rządu trancu- 
„kiego, nie w Berlinie, iecz w Monachium. Jak- 
kolwiek sprawa była sama w sobie nieprzyje- 
mną i dobrze byłoby, gdyby została zlokalizo- 
wana przez Bawarję, to jednak z tytułu rządu 
suwerennego musiał p. Cuno zaprotestować prze- 
ciw jakimkolwiek znoszeniom się rządu zagra- 
nicznego ż rządem krajowym bez wiedzy Beru- 
na. Bawarja chętnie zrzekła się] odpowiedzial- 
ności i odesłała pretensje francuskie do p. Cu- 
no, tembardziej, że cel jej (podstawienie nogi 
Berlinowi) został osiągnięty. 


utkQracji ! te u r Lui, u, CO najwazniejsza, nie 
brak specjalnych organizacyj, czy to dla teore- 
tycznych nad teatrem badań, czy dia publika- 
cyj teatrologicznych, czy pedagogji teatralnej, 
czy instytucyj oświatowo-naukowych o chara- 
kterze teatralnym (muzea, biblioteki), czy wre- 
szcie całego szeregu poczynań (wykłady, arty- 
kuły) celem popularyzacji tej wiedzy i budzenia 
dla niej zainteresowania w szerokich kołach 
publiczności, a temsamem wyjaśniania jej są- 
dów i przysposabiania do estetycznego używa 
nia teatru; w ten zaś sposób wytwarza się tam 
dopiero owa atmosfera nie krzykliwycb namię- - 
tności. bezkrytycznych uwielbień czy zjadliwo- 
ści, partykularnego konserwatyzmu i dyletan- 
ckiego rewolucjonizmu,' lecź atmosfera plenna | 
kinetyką żywołnych idei, poważnych dyskusyj, 
w której rodzić się.i działać mogą nie genialni 
dyletanci, lecz ludzie ż tałentem, łączący kul- 
turę, t. j świadomość historyczną, znajomość 
rzemiosła, wyrobiony smak, jasne pojęcia o te- 
airze, jego istocie i warunkach bytu i rozwoju.') 
O taką wiedzę, o polską teatroiogję podno- 
simy głos. Nie mamy jej, nie mamy prawie na- 
wet jej zawiązków, a co gorszą, nie mamy świa- 
domości ani poczucia jej potrzeby. Toćby poza 
pamiętnikami czy zbiorąmi recenzyj na palcace 
niemal poiiczyć można naszą liżeraturę ściśle 
teatrologiczną. A nawet ten dział jej, który — 
zdawaioby się — dzięki bujnemu rozkwitowi 
historjogri iji u nas szczególniej wysoko staćby 
powinien; t. j. historja teatru, stoi, jak słusznie 


d 


` 


KURJER LWOWSKI z niedzieli dnia 17. grudnia 1922. Nr. 285. 


Równolegle z tymi wypadkami idzie robota | 


podziemna, faszystowska, Jinansowana przez 
kora finansowe tak z obozu nacjonalistów, jako- 
też i z pavtji Stinnesa. Bojówki Hittlera dają! 
coraz częściej znać o sobie, a ostatnia inter-| kę" k i 
wencja francuska w sprawie zajść w Passau i turę koła (kwestję reparacyjnąj. 
Ingolstadzie drdała tylko nowej karmy agita- Wiedeń. (AW.) „N. W. Tagblatt* donosi 
cyjnej niemieckim fa:zystąm, którzy mieli spo-|z Londynu: Z Waszyngionu donoszą że Harding 
sobność pokazać, że p. Cuno nie jest niemie-|zgmierza zwołać na wzór konferencji waszyng- 
skim kanclerzem, lecz powolnem narzędziem i tońskiej nową konferencję dla rozwiązania spraw 
Francji. Wprawdzie prasa demokratyczna za- | ręparacyjnych. 

klina sfery prawicowe, by nie utrudniały no-; Gabinet Hardinga żywo zajmuje się sytu- 
“emn karclerzowi jedynej drogi ratunku, alejacją w Europie. Rząd amerykańs=i studjuje 
xpel ten zdaje się pozostanie bez echa, albo-|; bada środki i drogi, które należałoby zasto- 
wiem masy chętniej idą po linji polityki odwe- | sować, by móc przystąpić do uzdrowienia sto- 
towej, aniżeli żmudnego porozumienia z Wro-|snnków europejskich. Harding oświadczył goto- 
s'em. wość wystąpienia jako sędzia rozjemczy w spra- 
> iwach reparacyjnych. 


Prez. Harding chce rozwiązać kwadra” 


Po wysorze prezydenta. 


PISMO GRATULACYJNE KRÓLA ANGIELSK. 

Warszawa. (PAT.) Prezydent Rzeczypospo- 
iitej otrzymał od pos. angielskiego w Warszawie 
Maksa Muellera nast. pismo: Panie Prezydencie. 
Działając na skuiek instrukcji otrzymanych od 
sekretarza stanu J. król. Mości dla spraw za- 
granicznych, mam zaszczyt wyrazić Waszej 
Ekscelencji najszczersze życzenia rządu J. K. 
Mości. z powodu wyboru Pana na tak wysoki 
lecz trudny urząd prezydenta Rzeczypospolitej 
Polskiej oraz wyrazić niepłonną nadzieję, że o- 
kres w którym Wasza Ekscelencja będzie speł- 
nial Swoje wysokie funkcje będzie okresem po- 
koju, postępn i pomyślności dla polskiego kraju. 


REWIŻYTY PREZYDENTA PAŃSTWA. 
Warszawa. (PAT.) O godz. 12-tej w południe 
tewizytował p. prezydent. Rzeczypospolitej mar- 

‘alka. Rataja, o godz. 12'30 marsz. Trąmpczyń- 
skiego, a o godz. 13 złożył wizytę marsz. Pił- 
sudskiemu. 

Przezydent Rzpltej wprowadził się już na 
stałe do Belwederu, gdzie zamieszkał bez ro- 
dziny. Biura kancelarji cywilnej i adjutanttry 
generalnej będą chwilowo niezmienione. Spo- 
dziewać się jednak należy reorganizacji szcze- 
gólnie adjutantury, która powstała przy Wodzu 
Naczelnym. 


* KOMISARZ RZADU P. BORZĘCKI POWRÓCIŁ 
NA STANOWISKO. 

Warszawa. (PAT.) Kierownik min. spraw 
wewn. Darowski postanowieniem: z dnia 14. b. m. 
uchylił tymczasowe zawieszenie komisarza rządu 
na. stołeczne miasto Warszawę p. Borzęckiego 
w pełnieniussłużby. 


y „Przedmiowie* do swej ;racy („Teatr polski 


„Telegrapn. Compagnie“ donosi z N. Yorku, 
że wi lkie banki ame.ykańskie wezmą udział 


"Howy świat - staremu Światu. 


w pożyczce międzynarodowej dla Niemiec. 
iej sprawie konferował onegdaj Morgan 
z Hughesem. 


Zasada „drzwi otwartych“ Ronieczną 
dla Guropy. 

Paryż. (Pat) Havas donosi z Waszyngtonu: 
Depuitowany Burton w mowie wygłoszonej na 
Kongresie w sprawie długów międzysojuszni- 
czych oświadczył m. i.: Dla St. Zjednoczonych, 
które chciały by Europie dopomóc najlepszą 
zasadą byłaby polityka „drzwi otwartych*, aby 
wprowadzono wspólny zarząd międzynarodo- 
wych dróg komunikacyjnych, aby w sprawach 
sporu o długi międzysojusznicze zaapelowano 
do trybunału rozjemczego. 


Poincare o Lozannie i Londynie. 


! Paryż, (PAT.) Poincare oświadczył na wczo- 
; rajszem posiedzeniu Izby, że żadne wydarzenia 
polityczne ubiegłego tygodnia nie dają powodu 
|do jakiegokolwiek wzburzenia. Sytuacja ogólna 
doznała poprawy. Akcja rządu została przepro- 
wadzona w pełnej zgodzie z parlamentem. Na 
konterencji lozańskiej panuje zupełne porozumie- 
nie między aljantami, tak w kwestji cieśnin jak 
i w kwestji mniejszości. Francja nie pozwoli na- 
ruszyć swego normalnego stanowiska na Wscho- 
dzie i nie dopuści do jego mniejszenia. Na kon- 


Francji nigdy nie znalazł echa w kołach angiel- 
skich Przechodząc do propozycji niemieckiej po- 
wiedział Poincare, że chodzi tu o zniżenie dłn- 
gów, o moratorjum na przeciąg czterech do pię- 
ciu lat. 

Francja, która z końcem roku wydała na 
Niemcy 100 miljardów franków nie może zrzec 
się swego żądania. Długi aljantów, które osią- 
gnęly 10 miljardów marek w złocie nie mogą 
byt traktowane tak samo, jak długi niemieckie, 

Nie mogą tedy żądać pomiędzy sobą za- 


tcrencji londyńsk. obrady odbywały się w nastroju | płaty d ugów wojennych zanim Niemcy nie na- 


|przyjaznym. Zarzut 


Sprawy polskie. 


Sprawy polskie w parlamencie 
* angielskim. 


+ 
Lendyn. (PAT). Odpowiadając w Izbie gmin 


na pytanie w kwestji konwencji wojskowej pol- 
sko-francuskiej oświadczył podskr. stanu Mac 
Neilie, że konwencja francusko-polska nia jest 
właściwie konwencją woj:kową lecz raczej ukłas 
dem politycznem zawierającym klauzulę woj- 
(skową. Dalej zaznaczył M. Neille że nie umie 
odpowiedzieć na pytanie, czy konwencja po- 
wyższa została zarejestrowana w sekietarjacie 
| Narodów. 


PROJEKT PODWYŻKI TARYF KOLEJOWYCH 
0 100 PROCENT. 

Warszawa. (PAT.) .Min. kolei, celem zapo- 

bierzenia wzrostowi niedoboru eksploatacji ko- 

lei państwowych. przekazało Komitetowi tary- 


przed powstaniem sceny narodowej“), „żali się fowemu Państwowej Rady kolejowej do opinii 
prof. St. Windakiewicz -- „jeszcze na martwym : projekt podwyższenia od 1 stycznia taryf tak 
punkcie, na którym ją studja Wójcickiego i Kra- towarowych jak osobowych o 100 procent. Ko- 
szewskiego pozostawiły”. A same prace "tegoż mitet taryfowy na posiedzeniu 27. listopada wy- 


prof. Windakiewicza, acz znakomitego i szcze» | 


gólnie w historji teatru polskiego wysoce zasłu- 
żonego badacza nie są:ż mimo wszystko dowo- 
jem, że jeszcze nie zdołaliśmy wydzielić odręb- 
nego zainteresowania dla samego teatru, jako 
takiego i odiączyć je od dziejów i zagadnień 
dramatu. jeśli nie realnie, bo na to nie zezwala 
ich związek biologiczny niejako, to pojęciowo 
i metodycznie. : (Dok. nast.) 

*) W Berlinie n. p. istnieje oddawna t, zw. Friedrich» 
Muzeum: podobne muzeum teatrologiczne powstało w r) 
1920 w. Wiedniu, wiedeński „Verein fur Musik- und The- 
aterge$chichte”, -do którego należą takie osobistości, jak 
K, Strauss, H. Hofmanstał, Hugo Thimmiy, M. Reinhardt, 
G, Hauptmann i i, zakreślił sobie nader rozległy program 
pracy, idący w kierunka noukowo-badawczym i oświato- 
wogppopularyzacyjnym, a obejmującą bistorjografję teatru, 
urządzanie wykładów, publikacje teatrologiczne, reprezen- 
iacje stylowe sztuk, w historji teatru epokowych i t., d.— 
O żywotności literatnry teatrologicznej w Niemczech może 
dać wyobrażenie wydana z okazji międzynarodowej Wy- 
stawy teatralnej w Amsierdamie bibljografja niemieckiej 
literatury teatralnej za 1. 1914—1921 pióra dr. Fryderyka 
Michaela. — Wreszcie mie od rzeczy będzie wspomnieć, 
że studjam teatrologiczne weszło juź nawet w ramy or- 
ganizacji uniwersyteckiej w całym szerega wyższych n- 
czełni w Niemczech (Bonn, kiłowiec, Frankfurt, Mona- 
chiam i i.) — a to przy pomocy istniejących w kaźdem 
prawie większem mieście niem'eckiem osobnych „towas 
rzystw teatralnych". | 

tm 


powiedział się większością głosów za podwyż- 
szeniem obu taryf na razie tylko o 50 proc., 
z tem że w. styczniu poddane one będą ponownej 
rewizji. 
GEN. HALLER ZWOLNIONY Z WOJSKA TYL- 
KO NA OKRES KADENCJI. 
Warszawa. (PAT. Szeť gabinetu min. spraw 
wojskowych zawiadamia: Gen. Józef Haller zło- 
żył dnia 27. listopada br. adjutanturze raport do 
min. spraw wojskowych o przyjęciu mandatu do 
¡Sejmu oraz przekazania agend generalnego in- 
„inspektora armji, zastępcy generałowi brygady 
| Ant. Kaczyúskiemu. Na podstawie tego raportu 
„min. spr. wojskowych rozporządzeniem z dnia 
(9 bm. przeniósł generała broni Józefa Hallera 
w stan nieczynny na okres kadencji sejmowej. 


| Wiadomości telegraficzne. 


i Piłsudski spućcit Belweder. „Kurjer Polski“ 
donosi, że marszałek Piłsudski przeniesie się 
narazie do znieszkania prywatnego. W dniach 
naibiższych wraz z rodzina wwvieżdża ns na- 
rotygodninwy odpoczynek do Wilna, gdzie za- 
! mieszka u rodziny. (AW.). 


/ 


imperjalizmu postawiony ! prawią szkód wojennych. 


Węgierski min. spraw zagr. hr. Banfy podał 
się do d, misji. Regent Horthy powierzył tym- 
czasowe kierownictwo ministrowi sprawiedliwo- 
ści Daruvary. (Pat). 


Wojska augielskie opuściły ostatecznie Dublin. 
Koło Baltimore nastąpiło siarcie wojsk rzą- 
dowych ż oddziałami wojsk nieregularnych. (Pat.) 


Dobroczyńcy ludzkości — Lwów. 
100 letnia rocznica urodzin Pasteur'a, 


Cały świąt naukowy spieszy dziś z wyraza- 
mi czci i hołdu w dniu 100-letniej rocznicy 
urodzin tytana wiedzy i dobroczyńcy ludzkości 
Ludwika Pasteur'a. s 

Epokowe odkrycia Pasteur'a znane są lu- 
dom wszystkich części świata pod postacią szcze- 
pień ochronnych przeciw wściekliźnie, wągliko- 
wi, pod postacią pasteryzacji i t. d. Oto parę 
dat z życia wielkie,o męża. z 

Ludwik Pasteur ur. 27 grndnia 1822 w 
Dóle, departamencie Jura we Francji, uzyskał 
stopień bakałarza w Dijon w r. 1848. Już w 
tych latach rozpoczął usilne badania w zakresie 
chemji molekularnej której stał się wiaściwym 
twórcą. Pierwszym etapem tej praccy było ro- 
złożenie kwasu gronowego, później nastąpiło 
wytłumaczenie procesu gnicia, (fermentacji) 
przez udział drobnoustrojów, pochodną tych od- 
kryć były nowe: bakterjologja, mikrobiologja 
i sterylizacja. Sławne już wtedy imię pozwoliło 
mu objąć kaledrę chemji w Sorbonie w r. 1867. 

Umysł wnikliwy o niezmiernym darze tra- 
fnego wnioskowania, przerzuca się na pole pa- 
tologji, pozornie odrębne od dotychczasowej pra- 
cy. Studja nad chorobami zakaźnemi u bydła, 
wąglikiem, cholera drobiu i wścieklizna “zostają 
nwieńczone świetnym rezultatem. Z chwiłą od- 
krycia bakterji wąglika i sziucznej jej hodowli 
— by przez osłabienie zdolności trujących użyć. 
następnie do szczepienia ochronnego przeciw 
tym :amym chorobom ; — rozpoczęła się nowa 
era w tym dziale medycyny. 

Za prace w dziedzinie cholery probiu (chor 
łera des poułes) grasującej naonczas wc Francji, 


otrzymał wielką wstęgę Lesji honorowej. Po- _— 


myślny skutew szczepienia ochronnego przeciw” 
wściekuźni , uokonanego na silnie pokąsanym 
chłopcu, zgłosił Pasteur w październiku r. 1885, 
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Wieść obiegła cały świat, w Paryżu zbudowane 
natychmiast pierwszy instytut Pasteur'a, za nim 


—n————— 


„LOHENGRIN*. Genialne dzieło Ryszarda 
lagnera, ukaże Się po raz pierwszy na naszej 


powstały podobne w całej Europie. Grozę cho- | Scenie APRA 19. b. m. Dyrekcya twyposaży 
roby dotychczas nieuleczalnej i przeraźliwej w | „Lohengrina" w cały przepych dekoracyjay ! ko- 


objawach, rozprószyła szczepionka Pasteur'a. 

Na stanovisku dyrektora instytutu, Pasteur 
prowadził dalszy ciąg badań nad bakterjologją, 
tworzył dla miej teorje i polemizował z prze- 
ciwnikami. ` 

Oenologja zawdzięcza wielkiemu chemiko- 
wi t. zw. pasieryzację wina, t. j. niedopuszcze- 
mie do fermentacji. Metoda polega na ogrzaniu 
wina do temperatnry 609 Cels. przy której gi- 
ue grzybek  fermentacyjny (mycoderma vini 
tub aceti) i następnie szybkiem ochłodzeniu. 

Na tej zasadzie oparta metoda służy do 
konserwowania piwa, mieka i środków spoży- 
wazych, 

Do ważniejszych dzieł Pasteura należą: 
„Nouvel exemple de fermentation déterminé par 
des animalcules infusoires pouvent vivre sans 
oxigene libre (1863) „Etudes sur le vin, ses 
maladies, causes qui les provoquent ete.“ (1866), 

„Etudes sur le vinaigre, ses maladies, moy- 
ens de les prevenir etc." '‘ (1868), „Etudes sur le 
biere, ses mełaidie etc", (1876), „Les microbes“ 

(1878). 
Pasteur zakończył chwalebny Żuwot w 
1896. ek, 


* 
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(m) Setną rocznicę urodzin L. Pasteur’a 
Uegcił lwowski świat naukowy uroczystą aka- 
demją w auli Uniwersytetu J. K. w hołdzie du- 
<howym wzięli udział: rektorzy uniwersytetu, 
olitechniki, weterynarji, gen. St. Haller, Jędrze- 
iewski, Linde, przedstawiciele województwa, To- 
warzystw naukowych ete. Wstępne przemówie- 
nie wygłosił gospodarz uczelni rektor ks. Na- 
rajewski, imieniem fakultetu medycznego mó- 
wił dziekan dr. Schramm, zaś pracę i postać 
jubilata przedstawił dr. Steusing. W imieniu 
Francji której uczony był synem wygłosił mo- 
wę konsnl francuski p. Vautier. 


. Kronika. 


KALENDARZYK. 

Dziś rzym. kat. Adelajdy; gr. kat, Sofonija pr. Jutro 
cz. kat. A. 3 Adw. Łazarza; gr. kat. N. 28 ro Sosz. 
Wschód słońca 7'167gzachód 3*23. 


TEATR WIELKI. 
Sobota pop. „Bracia Lerche“ — wieczór „Coppelia*. 
Niedziela pop. „Dzieci ziemi* — wieczór „Bał masko- 
wy*, występ B. Popowa. 
+ Pouiedziałek generalna próba z „Lohengrina*, 
Wtorek „Lohengrin“, opera R. Wagnera. 
Środa „Coppelia*, balet, 
Czwartek „Lohengriu*. 
TEATR MAŁY. „ 
Sobota, niedziela, poniedziałek i wtorek „Sublokator- 
krotochwila, 
Środa „Jastrząb*, sztuka w 3akt. Croisseta (premiera). 
Czwartek „Jastrząb“. 


TEATR NOWOŚCI. 

Sobota „Japonka*. 

Niedziela pop. o g.3 „Japonka* — wieczór „Słomiana 
wêiwka“. 

Poniedziałek i wtorek „Słomiana wdówka“. 

Sroda „Japonka“, 

rizwartek „Słomiana wdówka“, 

REPERTUAR „MŁODEJ SCENKI" 
rmatycznej ub, Chorążczyzny 7. Niedziela 17. grudnia „Prze- 
chodzień* sztąka w 3 aktach Bogdana Materwy (po raz 
6-ty). Początek o godzinie 8-mej wieczorem. 

Z muzyki. Trzeci poranek z cyklu fortepianowego 
' prof. Eabntiskiego odbędzie się w sali Kasyna i Koła 
lit. art. w niedzielę dnia 17. bm. o godz. 12-tej. W pro- 
gramie „Chopin“. Bilety w składzie nut B. AK 
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Wo Lwówis, 


— Cukier na święta. Licząc się z większym 
zapotrzebowaniem cukru ua czas świąteczny 
Związek cnkrowników postanowił rzucić na ry- 
‘nek poza zwyczajną ilością cukru 250 wagonów 
dla byłego Królestwa kongresowego, 450 wago- 
nów dla Ks. poznańskiego i 60 wagonów dla 
Małopolski. 

Gościnny występ B. Popowa, bohater- 
skiego barytona b. stołecznych scen rosyjskich, 
który odbędzie Się w niedzielę w Teatrze Wiel- 
kim wzbudził duże zainteresowanie tem bar- 
dziej, że artysta wystąpi tylko jedyny raz. Ceny 
biletów nie zostały podwyższone. 


ka“, 


Szkoły -dra- 


stywmowy. Część tych kostyumów została spro- 
wadzona z zagranicy, te zaś, które mogły być 
sporządzone w: kraju. przygotowały nasze pra- 
cownie. Dyryguje kapelmistrz Wolfstal, reżyse- 
ruje. p. Okoński W przeastawieniu biorą udział 
najoeiniejsze siiy naszej opery, ponad to pełne 
chóry. W poniedziałek wieczorem odbędzie się 
generalna próba, wskutek czego w dniu tym 
przedstawienia me będzie. W dzień „pre- 
miery ukaże się wraz z  prograne: 
podwójny numer „Zycia Teatramego'* zawiera. 
jący artykuły o życiu i twórczości Wagnera o- 
paz dokładną treść „Lohengrina'. 

-— Poeztowy ruch  pakistowy nadawczy. 
Z dniem 15. bm. otwarty został w gmachu głó- 
wnej poczty, oddział przyjmowania pakielów 
i listów pieniężnych (wartościowych). Wejście 
od ul. Sykstuskiej. Po czteroletniej przerwię, 
otwarcie tego działu pocztowego, tak ważnego 
i niezbędnego dla rozwoju handlowo-przemysło- 
wego życia naszego miasta, powita kupiectwo 
lwowskie ze szczejym aplauzem' 

— Ruch ogólny pociągów na przestrzeni 
Tarnopol Podwołoczyska, zastanowiony dnia 29 
listopada, podjęty został ma nowo bez ograni- 
czeń dnia 6 grudnia 1922. 

— Niesłychane pnrządki maglstrackie panu- 
ja przy ul. Ossolińskich. Przechodnie w egipskiej 
ciemności wpadają w kałuże wody, przewracają 


Dra Dawida Reitzesa, lekarza Kasy chorych zam. 
przy ul. Bykstnskiej 36. > 

— (t) Z mieszkania Wacława Borzemskiego 
prof. gimn. przy ul. Łyczakowskiej 1. 50 skradli 
wczoraj złodzieje większą część gargeroby, której 
wartość podano na 500.000 marek. 

— (t) Para koni z sankami znikia wczoraj 
na pl. Solskich, których właściciel Jan Morsz 

z Obroszyna, pow. Gródek Jagielloński oddalił 
się na chwilę, pozostawiając bez dozoru, celem 
zakupna chleba. Za końmi wartości wraz Z sa- 
niami i uprzęży, przeszło 1 miljona mp. wszczę- 
to poszukiwania. 

— (t) Kradzież z okna wystawowego. Z o- 
kna wystawowego, sklepu Ignacego Litwaka przy 
ul. Kazimierzowskiej |. 7. skradziono wczoraj 
dwie sztuki płótna wartości 200 tysięcy. mp. 

— (t) Na strychu domu przy ul. Akademic- 
kiej 1. 22. złapano wczoraj Władysława Lesiowa, 
który porozbijawszy kłódki, zabierał się do plą- 
drowania strychów. Aby jednak przeszkodzić 
dalszym tem podobnym zachciankom, zamknię- 
to go w areszcie. 


Z całej Polski. 


— (B) Niezwykłe zjawisko mecjltniczne w 
Brodach. Ziemia. brodzka zarlektryzowana jest 
niezwykłem zjawiskiem. W domu pewnego księ- 
dza gr. kat. jest dwóch chłopców, z których 
jeden jest synem księdza, a drugi na stancji. 
Chłopcy ci śpia w jednym pokoju na lóżkach 
obok siebie stojacych. Pod łóżkiem zmajduje sią 
kuferek u w nim rzeczy zmarłego przed kilku 


się o zwały błota i śniegu, gdyż w nocy nie | tygodniami syna księdza. Otóż: wieczorem, gdy 


świeci się zazwyczaj ani jedna latarnia. 
Ossolińskich, przy której znajduje się instytn- 
cja taka, jak Ossolineum, zasługuje chyba na 
lepsze porządki. a tymczasem przedstawia godny 
napiętnowania obraz zaniedbania i niechlujstwa. 
Co na to magistrat i prezydjnm miasta, wy: 
godnie powozami jeżdźące po mieście ? 


— Spleszcie do „Nuzy* po słoninę! Ogio- 
szona wczoraj taryfa mięsna stała się równo- 
cześnie miernikiem pożądliwości spekulacyjnej, 
Gdy jest to normalnem u pewnej części rzeż- 
ników to wręcz dziko wypada u instytucji ma- 
jącej na celu ochronę kieszeni swych człouków. 

Owym  „dobroczynnymn* Konsumem jest 
„Nuża", która pobrała wczoraj za 1 klgr. sło- 
niny 6200 Mk., podczas gdy taryfa opiewa na 
cenę 5500 Mk. Omyłka wykluczona, gdyż cena 
sprzedażna została uwidoczniona na kuponie. 

Pani Nuzo! czy taka jest idea współdzielni? 


— (t) Przejechana przez auto. Przykry wy- 
padek zdarzył się wczoraj na pl. Gołuchowskich. 
Oto Wincenty Morawec. szofer kierując autem 
żólto-czarny .,Steyer* Nr. 718 najechał na prze- 
chodzącą, 13-letnią, Perlę Raubrogel, zam. przy 
ul. Berka 21. Skutki potrącenia były fatalne. 
Doznała ona silnego poranienia na całym cie- 
le i krwotoku wewnętrznego z powodu silnego 
wstrząśnienia. Opatrizoną przez Pogot. Rat. o- 
dwieziono tem samem autem w stanie nieprzy- 
tomnym do szpitala celem natychmiastowej Ope- 
racji. Stan bardzo groźny. , 

-— (t) Poparzył się kwasem siark. Słuchacz 
politechniki Edward Szopen, pracując wczoraj 
w laboratorjum chemicznem, operował stężonym 
kwasem siarkowym tak nieostrożnie, że poparzył 
sobie rękę. Ranę, która ze względu na siłę żrącą 
kwasu. jest bardzo holesną, opatrzyło Pogoto- 
wie Ratunkowe. 3,2 

- (t) Skutki nieposypywania chodników. 
Paulina Horowitz lat 50 wdowa, przechodząc 
wczoraj ul. Żółkiewską, pośliznęła się na nie- 
posypanym popiołem lub piaskiem chodniku i 
upadła tak nieszczęśliwie że złamała lewą rekę. 
Pierwszy opatrunek założyło Pogotowie. Niestety 
nietylko przy ul. Żółkiewskiej. ale i w Śród- 
mieściu dozorcy domów nie posypują chodników, 
lekceważąc w ten sposób rozporządzenia policji. 

— (t) Upił się z rozpaczy. Trzy dniowym 
aresztem ukarano wczoraj popisowego, Grzego- 
rza Wibły. który stawił się do komisji Przeglą- 
dowej w stanie kompletnie pijanym. Zanim stanie 
powtórnie du poboru, będzie miał czas wytrzeź- 
wić się. I 
-— (t) W Kasie chorych przy ul. Brajerow- 
skiej 1. 8. skradziono wczoraj z przedpokoju, fu- 
tro bobrowe, wart. 3.000.000 mp. należące do 


Ui.|obaj chłopcy są w łóżku zaczynają się dziań 


dziwne rzeczy. | 

Mebte chodzą po pokoju, w: kuferku słychać 
szmery. pukanie i t. p. Na pytania obecnych 
osób „duch“ przyznaje się, że jest „ciałem a- 
stralnem' zmarłego i odpowiada na cały sze- 
reg pytań, dotyczących rzeczy i wypadków te- 
raźniejszych. Co do przyszłości, to prosi by mu 
takich pytań nie stawiano. Narzeka na brak wia- 
ry i nienawidzi ludzi niewierzących i obojęt- 
nych, Odpowiedzi daje w ten spqsób, że znajdu: 
jący się ołówek w kuferku pisze na numerowa: 
nych kartkach włożonych tam poprzednio. Obe- 
cni słyszą zgrzyt ołówka piszącego po papierze. 
Zapisana kartka sama wychodzi z kufra. Na 
te i tem podobne zjawiska przysięga cały sze- 
reg ludzi poważnych. 

Spraw ątą zainteresował się konsystorz lwo- 
wski ob. gr. kat. i w tych dniach wysłał spe- 
cjalną komisję lekarską celem zbadania zjawi- 
ska. Wkrótce pojedzie jeszcze jedna komisja, któ- 
ra stwierdzi ile w tem jest prawdy. O wyniku 
badań i obserwacji uwiadomimy. Wysnuwanie 
odpowiednich wniosków jest na razie przedwcze- 
sne. 


— Podjęcie ruchu kolejowego w okręgu dy- 
rekcji stanisławowskiej po usunięciu zasp śnie- 
żnych podejmuje się z dniem dzisiejszym t.j. 
14. grudnia ogólny ruch pociągów na odcinku 
Kołomyja-Jasionów polny linji Delatyn-Stefane- 
sti oraz na odcinku Biała czortkowska-Zaleszczy- 
ki linji Czortków-Zaleszczyki. 

— (t) Napad rabunkowy. We wsi Rudawka 
pow. Dobromii zapukał onegdaj do okna chaty 
Stanisława Hrynia, stojącej na uboczu, jakiś 
mężczyzna, powiedział że jest żandarmem i ka- 
zał Hryniowi drzwi chaty otworzyć, Hryń wi- 
dząc że nieznajomy uzbrojony jest w karabin, 
z nałożonym bagnetem, wpuścił go do Środka 
i nawet poczęstował wódką. Kiedy rzekomy żan- 
darm posilił się, przyłożył Hryniowi bagnęt do 
piersi i zarządał pieniędzy. Przestraszonyv gospo- 
darz, otworzył skrzynię, wydobył z niej 550 
dolarów ameryk. i 5.500 mp. i wręczył bandy- 
cie, który wraz z łupem natychmiast zbiegł, Za 
bandytą, zarządzono pościg. 

— Gwiazdka drożyźniana, Nasi „kochani“ 
producenci i kupcy przygotowują dla nas nie- 
zwykłą gwiazdkę na święta. Jak ten procent 
będzie wyglądać, niech pouczy następujący cen- 
nik: 1 kg. masła 11.000 Mk., smalcu 7.000, 
migdałów 14.000, rodzynków 14.000, kawy naj- 
lepszej 17.040, herbaty 17.000, mąki 1 300. cu- 
kru 2.220. Zdaje się, że ojciec Lenin vie byłby 
w stanie coś lepszego wymyśleć. Ponadto w 
kołach handlowych kursuje pogłoska, że to do» 
piero początek końca. 


| wewn. przeniosło siedzibę starostwa w Meg 
|nowie do Lubaczowa i zmieniło nazwę powiatu 
cieszanowskiego na lubaczowski z dniem 1 sty- 


|cznia 1923. 
Ze świata. 


— |u nas sypiają ludzie w trumnie. Kto 
Ciekaw, niech przeczyta korespondencje, którą 
otrzymaliśmy z Płocka: W rubryce „Ze świeta” 
numeru „Kur. Lub.“ z dnia 9. bm. podano, 
jako curi sum, obecne upodobanie d'Annuzia do 
$siąłego wożenia ze sobą trumny, na wzór Sang. 
Bernard oraz jakiejś ekscentrycznej amerykanki. 

Tymczasem dla mieszkańców Ziemi Płoc- 
kiej, widok osób, sypiających przez całe swe 
życie w trumnach, nie przedstawia nic nadawy- 
tzajnego. 
| Oto przed kilku miesiącami zakończyła 
|swój niezwykle długi żywot w lesie, należącym 
to majątku Borzewo, pustelnica Apołonja, któ- 
"a przez 65 lat sypiała w trumnie i w tejże po- 
thowang została. Kilkanaście miesięcy przed tą 
astatnią pusteinicą umaria jej długoletnia jedy- 
Ra towarzyszka, która również przez lat 60 sy- 
pała w trumnie, Tajemnicę swych nazwisk i 
miejsca pochodzenia zabraiy ze sobą obie pu- 
|stelnice do grobo, przez co wprowadziły w nie- 
mały kłopot osoby, które się zajmowały ich 
pogrzebami ie 

Opustoszały budynek po pustelnicach prze» 
znaczył właściciel Borzewa inż Mersan (lwoe 
wianin) na kołonję wakacyjną dla dzieci miej- 
| kich, a to głównie z powodu niezwykle zdro- 
wego położenia pustelni, zezwalajacego obu pu- 
| sielnicom osiągnięcie niemal stuletaiego wieku, 
| bez z4padania kiedykolwiek na jakąkolwiek 
chorobę. r 


Zebrania, odczyty I widowiska. 


+ Z ogniska nauczycielskiego. W sobotę 
14 km. wygłosi w lokalu Ogniska Związku P. 
{ X. S. P. (gmach Skarbka ł p.) asystent Uni- 
wersytetu lwow. p. Kreutz odczyt na temat 
| „O badaniu uzdolnienia zawodowego“. Początek 
o godz. 7 wiecz, 


| teszczyńskiego p. t. „Historja rozwoju miast". 


łagranicę urządza „Podwieczorek“ w Kawiarni 
Renuisanse dziś w sobotę 16 bm. o g. 5 pep. 
W progrzmie konceri muzyczny, loterja fanto- 
wa, poczia i liczne niespodzianki. 

— Z Tewarzystwa Naukowego. Posiedzenie 
Wydziału Matematyczno-Przyredniczewo odbę- 
dzie się w poniedziałek 18. bm. o godz. 6 po- 
| poł. w Instytucie Zoologicznym Uniwersytetu 
| (ul. św. Mikołaja 4, piętro 2) z porządkiem 
dziennym: 1) Prof. dr. J. Tokarski przedstawi 
| pracę p. Marji Hamerskiej p. t. Old-red podol- 
| Ski, szkic petrograficzny. 2) Prof. dr. Z, Wey- 
| berg przedstawi pracę własną p. t. Przyczynek 
do sprawy wyznaczenia prawdopodobnego błę- 
du w ilościowych rozbiorach chemicznych. 
| — Ze Związku Kobiet. Powcałując wszystkie 
| zwolenniczki naszej akcji wyborczej do omós 
wienia programu najbliższych prac, zapraszamy 
| a Zebranie, kióre odbędzie się 17. bm. o go- 
| inie 6-icj wieczorem w lokalu Związku Ko- 
biet Polskich (plat Akademicki 1). 

— Wystawa ozdób na drzewko urządzona 
Staraniem kół młodz. Czerw. Krzyża Semin. 
| naucz. żeń. otwartą będzie w niedzielę dnia 17. 
| zrudnia br. o godz. 1l-tej przed południem w 
| ali gimnast. Seminarjum Sakrameniek 7. 


— Wystawa obrazów Towarzystwa Sztuk 
| Pięknych (ul. Dzieduszyckich 1. Gmach Mu- 
| eum Przemysłowego) komunikuje: W niedzie- 
lę dnia 17 bm. o godz. 10-tej przedpoł. na; 
| stąpi otwarcie wystawy zbiorowej prac art, 
| mal. Mieczysław: R yznera, oraz zbiorowej wy- 
| Stawy Marjana hr. Strzembosza z Monachjum, 
| połączonej z wystawą szkiców śp. WI. Błackie- 
go. Równccześnie trwać będzie wystawa gwia”d- 


| wystawy obrazy zakupione na nicj wydaje się 
natychmiast. Sale ogrzame. 


——a se — 


— Zmiana siedzidy starostua Min. spraw, 


KURIER LWOWSKI z niedzieli dnia 1%. grudnia 1922. Nr. 285. 5 


-- podwieczorek z licznemi niespodzianka-| czony telefonicznie z pulk. Lukowskim w Tar- 


o godz. 6 pop. w Kawiarni „Renaisance* Koło 
Studentów  inżynierji Lasowej Politechniki 
lwowskiej. 


Zamiast pruskich ozdób na choinkę, kupować 
należy wyrobu krajowego ozdoby choinkowe Filigran 
Lwów, Wyspiańskiego 7. A. 2944 


W niedzielę, dnia 17, grudnia br. o godz. 7. wie- 
czerem, w sali Kasyna miejsk. ul. Akademicka 13, powto- 
rzy prof. J. Zwierzchowski eksperymenta z zakresu sug- 
gesiji na jawie, stosowanej przez fakirów indyjskich, jak: 
auggestja węchu, czucia, smaku, zmiany ciężaru, hałuey- 
nacja, suggestja narzucona ma pewien przeciąg czasu, Sug- 
gestja masowa, i inne ciekawe eksperymenta, które po- 
przedzi krótkie słowo wstępne ceksperymentatora. Bilety 
w cenie 3080, 2000 i 1000 mkp. wcześniej de nabycia 
w składzie papieru p. Stanisława Gabriela ui. Legjeonów 3. 
i w dniu seansu od godz. 6. wieczorem przy kasie. 2235 


Echa napadu bolszewickich band 
na wschodnią Małopolskę, 


ROTMISTRZ KOWNACKI PRZED SĄDEM. 


(aj Wezgraj rano przed sądem wojskowym 
we Lwowie rozpoczęła się rozprawa przeciw 
rotm. 6 p. ułanów Fugeniuszowi Stanisławowi 
Kownackiemu, którego spotykają zarzuty w zwią- 
zku z akeją wojskową ścigającą bandy bolszewi- 
cko-ukraińskie, które w październiku wpadały, 
na kresy wschodniej Małopolski, rabowały, pa- 
liły i mordowały ludność i organa policyjne. 

Trybunałowi przewodniczy podpułk. dr. Go- 
dowski, jako wotanci zasiadają: major sztabu 
gener 26 p. p. Stan. Maczek, kpt. 6 p. ciężk. 
arty! Ludwik Growiński, Kpt. 5 p. ciężk. artyl. 
Jerzy Zaniewski. rotm. 6 dywiz. taborów Kazim. 
Łukasiewicz. Oskarża podprok. maj. Müller, w 
obecności szefa Prokuratury pułk. dr. Józefa 
Hechta. Broni oskarżonego dr. Link, zastępuje 
stronę cywilną poszkodowaną dr. Rutka. 

Z obszernego aktu oskarżenia podajemy uie- 
które wyjątki: W połowie października br. poja- 


| — Z Uniwersytetu Ludowego im. Ad. Mickie- | wiły się rozbójnicze bandy i grasując przewaź- 
|wicza. W poniedziatek, 18 b. m. o godz. 615jnie w Województwie 'arnopolskiem, wyrządziły 
Przy ui. Bouriarda 5., wykład Prof. dr. We-|obywatelom Rzeczypospolitej niezmierne szko- 


dy. W skład oddziałów wojskowych, które miały 


— Komitet Orgasizacyjny Akad. Wycieczek ME te bandy, wchodził też szwadron 6 p. 


ułanów pod dowództwem osk. roim. Kownackie- 
go. Dnia 19. października przybył obwiniony 
wieczorem ze Słanisławowa na dworzec Mona- 
sterzyska. Wkrótce otrzymał obwiniony telefo- 
niczny rozkaz od kap. Webera bezzwłocznego 
wywagonowania szwadronu i oczekiwania dal- 
szych rozkazów. W toku telefonicznej rozmowy 
z kpt. Weberem, wpadł do urzędu pocztowego 
Stan. Feliszek. praktykant rolmiczy z folwarku 
w Czeremchaowie i zawiadomił obwinionego, że 
banda w sile około 20 ludzi uzbrojonych w ka- 
rabiny ręczne i karabin maszynowy, napadła 
na folwark w Czeremchowie, odległy o 9 klmtr 
i prosił go o pomoc. 

Spotyka obwinionego zarzut, że nie zamel- 
dował tego odrazu kpt. Weberowi i zamiast wy- 
słać natychmiast pomoc konną, kazał sprowa- 
dzić podwody. na których oddział z 20 ludzi 
miał się udać do Czeremchowa w celu ujęcia 
bandy, a sam udał się się na dworzec do bufetu 
i tu się położył spać. Równocześnie wysłał na 
pocztę podchor. Pomorskiego jako łącznika, da- 
jąc mu rozkaz zameldowania Dow. 12 dywizji 
piechoty w Brzeżanach o pojawieniu się bandy 
w Czeremchowie, jako też o tem, że wysyła 
tam pluton ze swego szwadronu. Tymczasem 
już komendant miejscowego poster. policji Wi- 
śniewski zawiadomił komendę policji w Podhaj- 
cach i w Buczaczu o pojawieniu się bandy w 
Czeremchowie, oraz o przybyciu do Monaste- 
rzysk szwadronu ułanów. Wiadomość powyższą 
posłało starostwo w Podhajcach kap. Weberowi, 
który zwrócił się do Monasterzysk i zażądał do 
telefonu rotm. Kownackiego. Z rozkazu tego o- 
statniego zgłosił się do telefonu ppor. Zawa- 
liński i przedstawiwszy się jako rotmistrz Kow- 


owa, prowadzona w charakterze nieustającej inacki, rozmawiał z kap. Weberem, który mu 
iwówczas wydał rozkaz natychmiastowego wy- 


ruszenia do Czeremchowa i zniszczenia bandy. 
W tym też czasie ppor. Zawaliński został połą- 


|mi urządza w niedzielę dnia 17 grudnia b. r.|uopolu, który ze swej strony wydał tdentyczny, 


rozkaz, 

Obw. rtm. Kownacki po zakomunikowaniu 
mu powyższego rozkazu, dopiero teraz zarządzN 
wywagonowanie całego szwadronu, a realizację 
planu wysłania do Czeremchowa jednego plutonu 
na podwodach zaniechał. Około północy otrzy- 
mał pchor. Pomorski fonogram tej treści: „Ma- 
szerować Czeremchów. Kowaiówka i spatroło- 
wać lasy koło Kowalówki, ponieważ banda co- 
inęła się do lasów koło Kowalówki'. Rozkaz ten 
otrzymał obwiniony wówczas, gdy szwadron był 
już wywagonowany i wyruszył z dworca do 
miasta. Było to około g. 10 w nocy. Teraz znowu 
otrzymał obwiniony od kap. Webera za pośre- 
dnictwem ppor. Zawalińskiego już poprzednio 
wydany rozkaz natychmiastowego i jaknajspie- 
szniejszego wyruszenia do Czeremchowa i zni- 
szczenia bandy. > 

Obwiniony zapylawszy sie obecnych na po- 
czcie, kiedy będzie świtać, o położeniu folwarku 
i o wielkości lasów. zadecydował, że zostanie 
w Monasterzyskach ze szwadronem jeszcze trzy 
kwadranse. Na przedstawienie chor. Grardy, że 
lepiej jechać do Kowałówki, bo tam można bę- 
dzie konie nakarmić, obwiniony postanowił wy- 
ruszyć z Monastetzysk zaraz w nocy. Przedtem 
rozkazał wysłać w kierunku na Czeremchów pa. 
troi w sile 5 ludzi. Ubezpieczonym marszem szo- 
są przybył z całym szwadronem:około 3 rano do 
Kowałówki, gdzie się szwadron zakwaterował 
u leśniczego Czabańskiego. Obwinionv po od- 
byciu konferencji z Czabańskim, w toku której 
wypytywał się go, czy w lesie nie ma bandytów, 
po otrzymaniu odpowiedzi. że bandyci są w Cze- 
remchowie i że w lesie ich nie ma, zarządził, 
aby mu ma g. 5 przygotować Śniadanie. Następnie 
położył się obwiniony na korytarzu w stajni a 
po upływie 2 i pół godzin przyszedł na śniada- 
nie, poczem około g. 6 wyruszył ze szwadronem 
do Czeremchowa. dokąd przyszedł po g. 7, a 
tymczasem banda po g. 4 obrabowawszy dwór, 
wyrządzając szkodę na około 20 miljonów mp., 
odjechała i dalej grasowała. 

Prokuratura wojskowa oskarża tedy obw. 
rotm. Kownackiego o to, że rozkazy samowolnie 
zmienił i nie wykonał ich. Nieposłuszeństwem 
tem spowodował znaczną szkodę polegającą na 
tem, że banda obrabowała dwór notarjusza Kreu- 
tera w Czeremchowie a uchodząc z Czeremcho- 
wa dalej grasowała. skutkiem czego bezpieczeń- 
stwo życia i mienia obywateli Rzeczypospolitej 
było poważnie zagrożone, dalej, że działaniem 
swojem naraził na szwank autorytet i powagę 
armji polskiej, a czemu mógł zanobiedz ścisłym 
wykonywaniem otrzymanego rozkazu. wreszcie, 
że Dtwu 12 dywizji piechoty złożył niezgodne 
z prawdą sprawozdanie służbowe. dotyczące wy-, 
żej wskazanej akcji przeciwbandyckiej. 

i Przesłuchania obwinionego. 

Ohw. rotm. Kownacki oświadcza, że do wi- 
ny się nie poczuwa. Stwierdza, że przyjechał 
wieczór do Monasterzysk. Wpadł tam bardzo zde- 
nerwowany młody człowiek i wołali: „ratujcie, 
ratujcie, w Czeremchowie rabują'. Chociaż nie 
miał jeszcze rozkazu do wywagonowania szwa- 
dronu swego, kazał ze względów ludzkich wywa- 
gonować pluton i podwodami wysłać do Cze- 
remchowa. Usłyszawszy zresztą, że 18 bandy- 
tów rabuje folwark, był przekonany, że ucie- 
kną oni z folwarku natychmiast. Stwierdza, że 
wywagonowanie całego szwadronu musiało trwać 
długo, bo nie było światła, 3 rampa kolejowa 
mała. Sam nie odbierał rozkazów telefonicznych 
albowiem po wojnie słuch ma przytępiony. Ppor. 
Ząwaliński powiedział mu. żeby maszerować do 
Czeremchowa. ale nie powtórzył słów: zni- 
szczyć bandy“. Obwiniony podlegał w kilku go- 
dzinach kilku komendom. Sytuacja ciągle się 
zmieniała. Noc była bardzo ciemna. teren roż- 
ruokły. Przez fałszywe złożenie meldunków, mu- 
siał nastąpić fałszywy rezułtat. Droga do Cze- 
remchowa prowadzi przez Kowalówkę. Opiera- 
jąc się na |fonogramie, żeby spatrotować lasy 
koło Kowałówki. dokąd cofnęła się banda. po- 
stanowił zatrzymać się w Kowalówce. W nocy 
nie mógł przeszukiwać lasów. uczynić to mógł 
dopiero o Świcie. Dowiedziawszy się nad ranem 
od leśniczego Czabańskiego, że w. lesie nie ma 


a 


6 


bandy, wyruszył na Czeremchów. Nie mógł po- 
iegać na informacjach miejscowej ludności, któ- 
ra pomagała bandom. Co do fałszywego spra- 
wozdania wyjaśnia obwiniony, że tylko pomyłka 
w wyrażeniu może dać pozór do takiego twier- 
fzenia. 

Na popołudniowej rozprawie przesłuchano 
świadków wojskowych, którzy dawali rozkazy. 
Bpor. Zawaliński stwierdził, że obwiniony wy- 
pełniał rozkazy szybko i zrobił co do nieg ona- 
ieżało. Dziś przesłuchani będą dalsi świadkowie 
eywilni. Wyrok zapaść ma wieczorem. 

——iEż m: 
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Dyrekcja M. Z. E. zawiadamia, że w myśl uchwa- 
ży reprezentacji miasta z dnia 13. bm. wchodzi w życie 
nowa taryfa M. K, E., oraz zakładu oświetlenia, a miano- 
wicie: ecny biletów jazdy wynoszą bilet wprost mp 160, 
bilet do przesiadania mp. 200, bilet dworcowy mp. 300, 
biłet wojskowy i poranny mp, 120, bilet paku pEgen 
wprost mp. 160, bilet pakunkowy z przesiadaniem mp, 3 
bilet kontrolny mp. 400. Ceny prądu elektrycznego za 
! kilewattgodzinę wynoszą do oświetienia mieszkań pry- 
watnych mp. 600, lekali zarobkowych mp. 1,200, do mo- 
torów mp. 500, do kinoteatrów mp. 2000. "Nowa taryfa 
M. K. E. obowiązuje ed dnia 16. grudnia br. a nowa 
inryfa za prąd elektryczny zastosowaną zostanie do od- 
<zytów poeząwszy od 16. grudnia 1922. Niezależnie od 
isgo od wszystkich odbiorców piądu elektrycznego z miej- 
skiej elektrowni pobraną zostanie zaliczka z góry w wy- 
sakości faktury grudniowej, z wyłączeniem mieszkań 
prywatnych. 


ZABEZPIECZENIE BUDOWLI 


Skutkieni trwającej dewaluacfi a przeto wzrostu 
cen materjałów budowlanych i robocizny właściciele po 
wsiach, miastach i miasteczkach, powinni w interesie 
zarówno własnym jakotcż publicznym zgłaszać wuioski 
o podwyższenie sum szacunkowych ich budowli. 

Art. 2 Ustawy Sejmowej o Polskiej Dyrekcji Ubez- 
picczeń Wzajemnych głosi, iż „każdy ubezpieczający się 
od ognia, podlegający przymusowi ubezpieczenia ma pra- 
wo wymagać ubezpieczenia w całkowitej sumie, oszaco- 
wania", a przeto obowiązkiem każdego jest dbać o stałe 
podwyższanie dotychczasowych sum nbezpieczenia. Polska 
Dyrekcja Ubezpieczeń Wzajemnych, jako instytucja „ samo- 
rządowa, oparta na zasadach wzajemności i mająca na 
celu dobro publiczne nie zaś osiąganie zysków“ (Art. | 
ustawy) bez najmniejszych przeszkód udziela w interesic 
ogółno- społecznym takich podwyższeń, odpowiednie zaś 
wnioski i zgłoszenia przyjmują gminy, taksatorzy oraz od- 
działy. Bardzo umiarkowane koszty i niskie opłaty tary- 
fowe powinny zachęcać wszystkich ubezpieczonych do 
podwyższania wartości swych budowli do rzeczywistych 
granic oszacowania doby bieżącej. Od dnia 1. października 
r. b. Polska Dyrekcja Ubezpieczeń Wzajemnych uregulo- 
wała ceny szacunkowe na 1250 mk. za rubla przedwojen- 
nego, nie mniej jednak na życzenie interesowanych chę- 
tnie udziela dalszych jeszcze podwyżek oszacowania aż 
do współczesnej równi rubla złotego. 1833 
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Towarzystwo Ochrony Zwierząt. podaje na 
skutek zapytań do wiadomości interesowanych, 
iż od dwóch lat podjęło na nowo przerwaną 
wypadkami wojennymi działa'ność, członkowie 
więc jego moga spełniać jak przed wojną swo- 
ja misję. 

- Towarzystwem. interesuje się u RZA 
rolnictwa, niemniej Kuratorja Państwowej Ra- 
dy ochrony przyrody, a że wyłoniła się myśl 
zcentralizowani» odnośnej akcji całego państwa 
sznia 1928 kilkanaście posad urzędniczych za- jw głównym Zarządzie w Warszawie musi na- 
równu konceptowych, jak rachunkowych oraz Sstąpić zmiana pierwotnych statutów. Siatula- 
manipulacyjnych począwczy od XII do VII jte zostaną przedłożone walnemu zgromadzeniu 
stopnia służbowego włącznie. Podania z do- |do aprobaty. 

wodami studjów 1 ewentualnej praktyki służbo- Nowi członkowie mogą się zapisywać w 
bowej wnosić należy do Kuratorjum do dnia 'dnie powszednie przed południem u prezesa 
31. grudnia br . Chołodeckiego, uł. Podwale 13. 
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Wofne posady. Kuratorjum Okręgu Szkol- | 
uego Lwowskiego ma do obsadzenia od 1 sty- 
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kurjer ekoncmiczny. 


Lwów, 15, grudnia. 


Przemysł w Blałoj-Bielsku i Zachodniej 
Matnpołsce. Na zgromadzeniu przemysłowców 

Bielsku wygłosił niedawno interesujący re- 
ieręt dr. Seifert o stosunkach przemysłowych 
w Białej — Bielsku i Zachodniej Małopolsce. 
Mimo chorej, spadającej waluty fabryki bial- 
sko-bielskie są w pełnym ruchu, popyt za to 
warami tekstylnymi duży, niektóre fabryki eks- 
portują za granicę 90 proc. produkcji. Gdyby 
nie wojna turecko-grecka eksport ten byłby je 
szcze większy, bo bielsko-biniskie fabryki wysy 
łały dawniej towar do Afryki, Syrji, Turcji 
i na Bałkan. Przemysł ten zwycięsko pokonał 
przesilenie, fabryki są w pelnym ruchu jak 
przed wojną. Rozwija sią też w Małopolsce 
Zach. przemysł żelazny, np. w Chrzanowie, 
Krakowie oraz na Śląsku Cieszyńskim. Taksamo 
rozwija się przemysł chemiczny. Można ocze- 
kiwać, że Polska sama sobie wystarczy i mie bẹ- 
Azie skazaną na „zagranicę. Cukrownia w Chybi 
na Śląsku rozwija się doskonale. Praca wrze 
tam dzień i noc, toaz i tak trudno jest zaspokoić 


| w okręgu wu bielsko-bialskim rozwi. 
jają się duże fabryki, taksamo w Małopolsce 
| Zach. Dr. Seifert wyraził przekonanie, że prze- 

mysł i dalej będzie się rozwijał. W ostatnich į 
czaso daje się zauważyć silna inwazja czeskiego 
kapitału w tych okolicach. Czesi zakłada aja li- 
czne filje fabryczne oraz samodzielne zakłady 
fabryczne. 

Wywody Dra Seiferta wywołały wielkie zain- 
teresowanie w czeskich kołach przemysłowych, 
które z jednej strony cierpią u siebie na zastój 
mupełny, a z drugiej strony cieszą się, że stary 
niemiecki, solidny przemysł w Czechach upada. 
Należałoby zwrócić baczniejszą uwagę ną in- 
wazją czeskiego kapitału do nas. 

Griełda. 

— G'ełda pieniężna. Obroty średnie. Kursa 
walut zniżkowe. Chodorów rozpoczął i zakoń- 
czył kursem 25.000, — Polska Nafta 4.200. — 
Ojkos pod koniec 21-000. —- Ćmielów 6.800 po- 
tem 6.750. — Pocisk 3.000 ped koniec popra- 
wił się na 3.100 — Karpalit 4.400. — Rak- 
szawa 14.5000. -— Siersza ei. 2.100. — P. T. H. 


1.850. -- Parowozy z 7.100 spadły na 6 800, — 
Bank Hipoteczny jak dotychczas 2.000. — Ziem- 
sxi Bank kred:towy 2.100. W walutach liczne |ę 


transakcje po kursach słabszych, 


kursa walut 


mursa gicidy iwoWskiej. 


Ż = żądają, T — transakcje, Zresztą: płacą. BP Lwów — dnia 15 grudnia 1922 dnia 15 grudnia | dma 15 xi. || dnia 15 Si. aria r4080 
4 XI l 
j Nr. 285 Gotówka ] y i 
1 1 otówka 
A) Akc. Bank. AR B) Akc. przem. = dni z 
PE 100 Mt. pol. —100— —100— —100— | 100 E 4375 
r 1 funt ang. | 837500 — 847500 83150 —84750 83925— 84685 83500—85500 24:49 36500 00 
Akc. Związk. , Gafota ez . T_3100 100 trs franc.| 126000— 130000 | 126000--130000 | 129900—1311060 | 12700—13200 3755 | 56250-00 
Dyskont Lw. . Górka 21000, 100 fr. szwaj.| 340000—351000 340u00-—-350000 344500--348000 34250—35250 10000 15050 00 
Handl. Pozn. . Oikos T 2:000 100 fre. belg.| 111000 117000 114000 — 119000 118000--1201U0 11500—-22000 38 30 52600 18 
Hipot. akc... Parowozy . T.71! 0 100 K czesk. 52000— 56000 54000 —57000 56000 —56500 5550—5750 16:16 244 00 
Hipot. zemel. . Patrja 100 K weg. 700 > 750 750—800 — 700—800 —'22 3:49 
Małópolski . . Pezet T 3000 100 K austr. 23-25 25--27 25 00—26-00 00:25—00-27 —0075 11:00 
"Powszechny Pocisk . T 3100 100 M niem. 210-=240 220—250 237—247 220—255 00-7:;, 100— 
Przemysłowy > Pol. Glob . 1 1 Dolar am. 17700— 18200 17700— 18200 17935—18115 17500 - 18500 52687 1800 00 
Ziemski kred, Pol. Nafta . T 4200 100 Lir wł. 83500— 88500 86000—90000 90400—92000 9000-9300 26 42 396 00 
Pol, Tow. Bud. | T 3600 100 Lei rum,|  10500—11500 11000-—12000 -m 100—115 314 22820 
B) Akc. przem. Pol. Tew. H. . | T 1900 100 guld. hol | 690000—-710000 715000—-73500 7275--7275 720--140 211-00 3170 00 
Browar Lwow. Rakszawa . + 14500 100 K norw. m P 46000—51000 9 = 10020 154113 
Chodorów . Siersza el. . T 2100 100 K dańsk, — P 80000—85000 —— z 110'10 1683'28 
i Karpalit Gór. Siersza . 1600 100 K szw. es i — —— 143 00 217455 
| Cmielów Tepege . i f 
Portland z S, . Zieleniewski . 16250 A ; w 
Galieia . . Zegluga pol. . 450 UWAGA: „P* oznaeza kurea poprzednie, ostatnio notowane. 


KURJER LWOWSKI z niedzieli dnia 17. grudnia 1922. Nr. 285. 


ZEKSZTAŁCENIE ADMINISTRACJI PODAT 
W WE LWOWIE NA Pigo :NSPEKTORA" 
TÓW SKARBOWYCH. 


Rozporząd. Min. skarbu z 4 października i 
1922 r., ogłoszonem w Dzienniku ustaw z 3l 
pażdziernika bfr. Nr. 92, poz. 860, zniesiono 
z dniem 1 stycznia 1923 Administrację ipo” 
datków we Lwowie, a w jej miejsce utworzono 
pięć Inspektoratów Skarbowych według pięciu 

Inspektorat Skarbowy II. dla. Il-giej dziel 


dzielnie katastralnych, a to: 
nicy kat. m. Lwowa. 
rjulnie powyższe Inspektoraty skarbowe. 


Inspektorat Skarbowy I dla 1-ej dzielnicy 
Inspektorat Skarbowy III dla Ill-ej dziel 
Inspektorat Skarbowy IV dla IV-tej dziel 
Inspektorat Skarbowy V dla dzielnicy kał: 
Inspektoraty te pozostaną narazie w do- 
(pl. Cłowy 1); agendy tejże jednak przechodzą 
Zwraca się przeto nwagę P. T. Publis znośći | 
tuteresie wszelkie pisma skierowywała. poca- 
rjalnie inspektoratów skarbowych dla poszcze- 
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kat. m. Lwowa, 

nicy kat. m. Lwowa. 

nicy kat. m. Lwowa. 

Śródmieście 

tychczasowym budynku Administracji podatków 
z Rniem 1 stycznia 1923 na właściwe teryto: 
na tę zmiane z wezwaniem, ażeby we własnym 
szy od powyższego dnia, do właściwych teryto- 
gólnych dzielnie we Lwowie. 


Z sali Koncertowej. 


ZOFIA DREXLER PASŁA WSKA. 
Program wieczoru pieśni P Zofji Drexlero* 
wej zawierał w pierwszej części otwory obce, 
w drugiej utwory polskie. Zestawienie świad: 
czyło o wykwintnym smaku artystycznym. Za 


| | Dolary 1 18.200. — Praga obniżyła się na 
561. — Berlin zakończył 2:47. — Londyn wa: 
hał się między 83.750 a 84.600, — Wiedeń 2640. 
— Zurych 3.460, — Czerniowce 118. -—- ary 
1.285 — Za marki niem. płaccno 235 i 240 — 
za leje 110 — za kor. czeskie 562. Tendencja 
w akcjach chwiejna, w walutach zniżkowa. — 
Usposobienie ożywione. 


— Giełda zbożowa. Ogólny obrót 100 ton. 
Na giełdzie transakcje w pszenicy po 61.000 
loco Chorostków, w życie po 39200 loco Wy“ 
branówka, a po 40.000 loco Łanowce orat 
w owsie po 39.000 loco Tarnopol. Slny popyt 
za zbożem twardem i owsem dobrej jakości 
przy słabej podaży. Ofiarują przeważnie zbożś 
sort pośledniejszych w szczególności pszenicy. 
Silny popyt za strączkowemi przy bardzo mi r- 
nej podaży. Słoma i siano poszukiwane, W ziem- 
niakach wielka podaż bez popytu. Tendencja 
zwyżkowa utrzymuje się nadal, usposobienie 
ożywione. Następne zebranie giełdy w ponie 
działek o godz. ò. popołudniu. 


— Giełda warszawska. (Tel. wł) (G). Dia 
walut i dewiz zagr. początkowo tendencja ch wiej” 
na, w czasie zebrania wzmocniła się Dla akcji 
tendencja słabsza, Papiery proc. bez ZMIANY: 


pE 


Kraków 


Warszawa Zurych Berlin 


pełne zrozumienia wykonanie Arji Scarlattiego 
| (Le violett?) i J. S. Bacha („Me wierne serce“) 
| Bależy sia konceriantcę specjalne uznanie, tem- 
| więcej, że we Lwowie rzadko kiedy nadarza się 
| sposobność usłyszenia wyjątków z literatury 
Mmuzycznej-wokalnej 18 wieku, która zawiera 
| Prawdziwe, przeważnie naszej publiczności nie- 
Znane perły, niezniszczalne w swej piękności i 
file wyrazu. Tę de*kliwą lukę w repertuarze 
muzycznym zamierza wypełnić Polsk. Tow. 
Muz. wykonaniem najpołążniejszego dzieła 18 
W. Mszy h-moll Bacha. 
I| Po arji Bacha nastąpiły w programie utwo- 
ry Dupare'a (Phidyle), Ci. Debussy'go (Ariettes 
| oublie'es), Mahlera („Blicke mir nicht in die 
| Lieder", „Ich atme einen linden Duft"), R. 
| Straussa („Schlechtes Wetter“), w których wy- 
| Siąpiły wyraźnie wszystkie zalety głosu p. Zofji 
| Drexlerowej, o) których pisaliśmy obszernie z 
okazji zeszłorocznych sukcesów. Również o wy- 
„naniu pieśni K. Szymanowskiego (z cyklu 
„Pieśni miłosne Hafisa*, „Zyczenie*, „Jedyne 
lekarstwo“, „Taniec*), W. Friemana i i. można 
Się tylko jak najlepiej wyrazić. Usłyszeliśmy po 
| Taz pierwszy dwie pieśni W. Friemana; odzna: 
| cznjące się piękną melodyką i subtelną harmo- 
niką, Szczególnie pierwsza z nich „Hania“ wy- 
warla ogólne silne wrażenie. 

Z przykrością podnieść musimy napiętno- 
Wania godny brak zainteresowania polskiej pu- 
bliczności sztuką i artystami polskimi. Jest to 
ten sam smuiny objaw, na który oskarzają się 
stale również referenci teatrów miejskich. Czyż- 
y społeczeństwo nasze chciało swym zachowa- 
niem dowieść, że w przeciwieństwie do wszyst- 
kich innych ludów europejskich Polakom sztuki 
do szczęścia nie potrzeba? 

Dr. A. Sołtys. 


kongres komunistyczny 
u Św. Jura przed sądem. 


Dwudziesty dzień rozprawy. 

(u) Wczorajszy dzień pozbawiony był cie- 
kawych momentów. Zeznawał wywiadowca po- 
licji jędrzejko, który inwigilował tak zwane 
„biurd komunistyczne”, tj. schadzki w kawiar- 
| ħiach, cukierniach, na Wysokim Zamku, w par- 
| ku Kilińskiego i w mieszkaniach poszczególnych 

oskarżonych. Świadek stwierdza, że brali w tem 
| udział oskarżeni: Grosserowa, Wańtuch, Kriłyk, 
Senyk, Teśluk, Jung, Ursaki, Schneider, Cicho- 
| cki, Popiel. Treści prowadzonych przez nich 
tozmów nie słyszał. 

Pozostało jeszcze do przesłuchania kilku 
| Świadków dowodowych. Za zgodą stron, nie- 
którzy ponownie zostaną wezwani na rozprawę, 
Innych,zaś zeznania będą odczytane. Wczoraj- 
szą rozprawę- zakończono monotonnem odczy- 
| tywaniem rozmaitych aktów. Dziś dalszy ciąg. 


————— 
hy 


Sąd doraźny we Lwowie, 


Życie za strzelbę. 

(a) W drugim dniu rozprawy przeciw ga” 
jowemu Mikołajowi Łatoszyńskiemu i k!usowni- 
| kowi Piotrowi Kluczce 6 zbrodnię skrytobój-' 
| czego, rozbójniczego i zasadniczego morderstwa, 
dokonanego 5. grudnia w Reklińcach na osobie 
starszego gajoweho śp. Michała Błudnego, ukon- 
czony postępowanie dawodowe, 
wiadek Michał Hurke, pozostający w śledz- 

świe z powodu zarzuconej mu współwiny w po- 
| *ryższej zbrodni, zeznał niezaprzysiężony, żę Qsk. 

Łatoszyński mówił mu, iż Błudry ma dobrą 
$trzelbę i że wartoby go nawet zabić aby tę 
strzelbę dostać, przyczem namawiał świadka 
ażeby mu w tem pomógł. Świadek twierdzi, że 
nie brał tego na serjo, ale obiecał Łatoszyń- 
Skiemu pomoc. Jednak od tej rozmowy więcej 
się z nim nie widział. Przesłuchany następnie 
Świadek Edwaid Wagner, przodownik policji 
Ww Mostach wielkich, który przeprowadzał do- 
chodzenia w sprawie mordu, zeznał że areszlo- 
wał Łatoszynskiego na skutek zeznania żony 
śp. Błudnego, 


KURIER LWOWSKI z niedzieli dnia 17. 


grudniu 1929. 


Łatoszyński oświadczył inu wprosz, że swoją 
śmiercią nie zginie. Z początku nie chciał się 
Łnutoszyński przyznać do winy, a dopiero póź-, 
niej przyznał się przed swoim służbodawcą p., 
Kremnitzerem i wskązał na Klłuczka, który ge 
namówił do zbrodni i wziął strzelbę. W keńcu 
przesiuchano wywiadowców policji Kazim., Ban; 
drowskiego i Wal. Lorcha, poczem przemówił 
prok. Sywulak domagając się wyroku śmierci. 
Po nrzemówieniu zobroriców dr. Bałtyckiego i dr. 
Jankiewicza, przewodn, r. Mayer zarukaął roz- 
prawe. 
Wyrok zapadnie w sobotę o g. 10 rano. 


Przez szkł powię szająca, 


Wymiana głów. 

Poczciwi łudziska! Cieszcie się w waszej 
wielemarkowej niedoli, bo oto zawieram tajny 
układ z prof. Walterem Finkiem z Wiednia, | 
który jest na najbliższej drodze do uzdrowienia 
ludzkości. Eksperymenty jego robione na chra- 
bąszcząch, udały się znakomicie. Oto drogą ope- 
racji można głowę samicy przeszczepić ną tu- 
łowiu samca i wówczas para zmicnia swe role, 
idąc za popędem swojej nowej głowy. 

Mój kochany profesor zamierza przystąpić 
do podobnych eksperymentów na ludziach i 
twierdzi, że przy sprzyjających okolicznościach 
będzie można wymieniać głowy do woli. Wy- 
nalazek ten już mam zamówiony na Polskę 
i wkrótce przystąpię do uzdrowienia naszego 
życia społecznego. Wiadomo powszechnie, że 
u nas tułowię są dobre, tylko głowy kiepskie, 
domagające się gwałtownie transplantacji. Jaka 
to będzie pocieszna i humanitarna kombinacja, 
gdy np. paskarzowi dadzą głowę wdowy po 
żołnierzu polskim, Paskarz staje w ogonku cu- 
krowym na 4 godziny, a wdowa pędzi automo- 
bilem po ul. Legjonów. Albo np. prezydentowi 
miasta przeszczepiam głowę koguta. Pierwszy 
obsłuży kury nie tylko ze swego podwórka, 
a drui wstaję wcześnie i pieje, zwołując ra» 
dnych na posiedzenie. Albo wymieniam głowy 
między Strońskim a Pannenkową. „Nowy“ 
Siroński wali w spodnicy da Sejmu, a odno- 
wiona Pannenkowa odziewa konne sząrawary 
i pyta się rumaka: „Ty Belwederczyk, z której 
strony pan kopie“, 

Jeżeli zaś wynalazek ten zastosuję do „wyż- 
szej polityki“, odpadną zupełnie długie gabines 
towe przesilenia. Zostawiam po prostu stare 
tułowie na fotelach, a z zagranicy sprowadzam 
wprost od Finka nowe głowy i gabinet uzdro- 
wiony. W ten sam sjosób przywrócę Szczęście 
miljonom par małżeńskich. 

Cieszcie się więc poczciwi ludziska i módl- 
cie się, by jakaś nieczysta siła nie skorzystała 
ze sposobności i nie wymieniła mojemu profe- 
serowi przed czasem... głowy. K. 


kad > 
Zapiski. 

Aleksdnur Woyde, Dwa nieznane rękopisy 
z dziejów Polxkisj Reformacji, Warszawa 1922. 
Siódmy tom „Wiblj, Woliej Wszećlinicy” do- 
wodem jest nietylko, że. hasza stołoczha „nai- 
versitas libera“ jest naprawdę uczelnią akade- 
micką, gdyż jej uczący. prachją naukowo owa- 
enie, ale i przynosi szczegóły mogące wzbu- 
dzić szersze zainteresowanie. Dziennik nie jest 
trybuną, z której feruje się wyroki o wartości, 
rozpraw ściśle naukowych, przeznaczonych dla 
badaczy, jas np. wyżej wymieniony z tytułu 
odpis dwóch rękop. z bibljofeki im. Zamoy- 
skich w Warszawie, prawdopodobnie pióra ks. 
Jana (ienia, litewskiego kaznadzieji kalwinisty- 
omego z przełomu XVIL na XVIII w. Ale i 
„Disoursik o Synodzie” i „Opisanje synodów 
provincialnych.." zawiera tyle inaterjała oby- 
czajowego dla poznania slanu społeczeństwa 
naszego z przed 200 laty, że z pożytkiem. weź- 
mie do ręki każdy inteligentny czytelnik a roz- 
miłowany w życiu przeszłych wieków. 

Szczególnie. wstęp o dyscyplinie ministrów 
ewangielickich, ciekawi nas, gdzie autor prze- 
strzegu przed tańcami, „załebkami", niepotrze- | 
mi  gościnąmi, lichwą ob iuwemi - wszete-| 


przed którą mąż powiedział iż | czeństwami, zakazuje dawania dziatek do szkół | 
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papieskich, córek do mniszej profesji, oraz grs- 
mi „idolatrię' jak: procesje. stawianie po dru- 
gach krucyfiksów, .pątnowanie" (pielgrzymki), 
obrazy świętych -- kiedy to, najwidocznie;, 
wiara „Braci“ kapitulowała przed wiarą ludu. 
S. P. 

Wacław Tokarz: Ostrołęka. — Napoleon: Roz- 
kazy. Poznań 1922. Dobrze się stało, że po chwi- 
lowej przerwie podjęto nadal wydawnictwo pt.: 
„Boje polskie“, będącego ilustrowanym zbiorem 
epizodów, obrazów i portretów historycznych z 
dziejów naszych bojów narodowych. Redakcję 
„Bojów polskich“ qbjąl znany historyk pułko- 
wnik dr. Marjau Kukiel, szef departamentu 
oświatowego w Ministerstwie wojny. 

Jako najświeższy tomik tego wydawnictwa 
wydano właśnie monografję bitwy pod Ostro 
łęką, pióra Wacława Tokarza. Doskonała ta 
monografja, zakreślona na wyższą skalę, oparta 
na ścisłych żródłowych badań, pouczający być 
bardzo może nietylko dla laikow, ale także dla 
naszych młodych wojskowych. Zdobi ię książkę 
szereg ilustracji i map związanych ścićle z miej- 
scem i przebiegiem tej bitwy. 

A pisząc o tej najnowszej książce (tom 
VII-my) z cyklu „Boje polskie“ przychodzi mi- 
mowoli na myśl, że tom pierwszy tego wydaw- 
nietwa jest pióra Józefa Piłsudskiego. Jest to 
książka p. t. „22 stycznia 1863*. Możeby tę 
piękną, pełną gorącego patrjotyzmu dla otrzeź- 
wienia zechcieli przeczytać, którzy w oszaleniu 
partyjnem odmawiają Piłsudskiemu polskości, 
patrjetyzmu, czci i wiary. 

Prócz VII tomu „Bojów poiskich* ta sama 
księgarnia wydała „Rozkaz“ Napoleona. Są to 
teksty rozkazów wojskowych Napoleona 'w prze- 
kładzie Denhoff-Czarnockiego i z objaśuieniami 
Dra Witkowskiego, I tę cenną publikację zdo- 
bią jiczne iiusracje. 

Adam £todor. 

Młynarza Polskiego“ Nr. 23. ukazat się tre- 
ści następującej: K. Walewski: Warunki pracy 
młynów. Dział prawno-informacyjny. Zmiany 
przy ściąganiu podatku dochodowego z płac. 
Ze Związku Młynarzy Polskich a) Posiedzenie 
Komitetu Reprezentacyjnego Związków Młyna» 
rzy Rzplitej Polskiej, 2) Wyniki akcji wybor- 
czej Związku Młynarzy Polskich. 3) Posiedzenie 
Zarządu Główuego Związku Młynarzy Polskich. 
Młynarstwo na prowincji: 1) Wielen, Ralni- 
ctwo - Przemysł - Handel w kraju i zagranicą, 
2) Francja: Sytuacja zbożowa, 3) Sprawa ki = 
dytu dla przemysłu i regiamentacji wywozu ar- 
tykułów spożywczych na Radzie Handlowo- 
Przemysłowej. 


SPORT. ` 


Sekoja Narciarska L, K. S. „Pogai“ podaje 
do wiadomości, że ze schroniska w Tachli, za- 
opatrzonego w 20 łóżek moga korzystać też i 
członkowie innych Towarzystw sportowych, jak 
też osoby niestowurzyszone za uprzednini zg!9- 
szeniam się na dwa dni przed wyjazdem w. 
lokalu Krubu Zyblikiewicza l. 17 I p.) między 
godz. 6—8 wieczorem. i 

Karpackie Towarzystwo NŃarciarzy urządza 
w niedzielę 17. b, m, wycieczkę w okolice Lwes 
wa. Zbiórka przed szkołą przemysłową o g. 9/4, 


Okazja na święfa! 
Dla restauratorów, hote arzy, eu- 
kierników, Spółek" spożywezyeh, 

związków, kopalń itd, 


Do natychmiastowego sprzedania i dostarczenia 
jest większa partja 


wyborowych Iikferów 


w różnych gatunkach jak również 


koniaków, wódzk niesłodzorych 
pierwszorzędnej firmy we faszkach “1/1, 1/2, 
1/4, 1/8 litr. po bardzo przystępnych cenach. Zgło- 
szenia pisemnedo biura ogłoszeń F. STATTERA, 
Kraków, Grodzka 13. 
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KURJER LWOWSKI z niedzieli dnia 17. grudnia 1922. Nr. 285. 


AO PO ML 


Akcyjne Gowarzystwo dla przemysłu cukrowniczego 


w CHODOROWIEE. 


Uchwałą Nadzwyczajnego Walnego |na akcję nominalnej wartości 1000 Mkyp. | 2) Prawo poboru zgłoszonem i wykonanem 

Lyromadzenia Akcjonarjuszów z dnia | kążda. być musi w czasie od 1. grudnia do 31. grudnia 
3 października 1922 r. zatwierdzoną 3) Powiększenie przewalutowanego w 1922 r., nod rygorem utraty tegoż prawa. Ą 
postanowieniem Ministerstwa przemy- | żeg sposób kap'tału zakładowego Spółki | * 3: Nowe akcje uczestniczą w zyskach Spó 
słu i handlu, oraz skarbu w Waższękie! |, Mkp. 250,000.00) czyli do mkp. 700,000.060 ki już za rok bieżący 1922/23. 
* dnia 17. listopada 1922 r, L. Sp. O.|grogą emisji sztuk 250,000 nowych, na 4) Niżej wyszczególnione placówki subskryp” 
3614 Spr. 310. ogłoszonem w „Monito- | okaziciela opiewających, gotówką pełao-|cyjne przestemplowywać będą przedłożone im 
rze Polskim" nr. 268 z dnia 24. listo- |wpłąconych akcji, nominalnej wartości|do wykonania prawa poboru akcje z im. wart 
pada 1922 r.. postanowionem zostało: | mkp. 1.000. Mkp. 140'— na Mkp. 1.000 —. 

t) Podwyższenie Kapitału akcyjne- Na tej podstawie rozpisuje się subskry- 5) Akcjonarjusze, chcący skorzystać z przy- 
so Spółki „CHODORÓW", Ake, Tow. pcję nowych sztuk 250,000 akcji SPÓŁKI | sługującego im prawa pierwszeństwa, obowią: 
mla przemysłu Cukrowniczego w Cho- CHODORÓW. Akc. Tow. dla przemysłu | zan: są przedłożyć swoje, akcje, celem uwido' 


dorowie z Mkp. 63,000,000 na; k i Chod , a cznienia na nich przestemplowania imiennej waf- 
Mkp.  450,000.000 drogą  przela- | cukrowniczego w -nodorówie na NASIĘpU- | ści akcji i wykonania prawa póboru. 


nin do kapitału zakładowego sumyjjących warunkach subskrypcyjnych. | 
akp. 387,000.000, z nadwyżki powsta- 1) Dotychczasowym  akcjonarjuszom przy- | Zgłoszenia przyjmują i przestemplowują 
inj od przewalutowania książkowej |sługuje prawo pierwszeństwa do nabycia no-|akcje poprzednich emisji: z mkp. 140 imien” 
wartości majątku Spółki za  lata|wych akcji a to w stosunku na trzy akcje po-|nej wartości na mkp. 1000 imiennej wartości. 
1913/16 i na użycie pozostałej częścij przednich emisji (I do VI) jedna nowa akcja A z 
nadwyżki w sumie 387,000.000 na|VI. emisji, po kursie emisyjnym mkp. 4000— |. Polski Bank Przemysłowy we bwowię 
stworzenie specjalnej rezerwy wału-|z doliczeniem mkp. 200— tytułem, kosztów|i jego oddziały: Będzin, Borysław, Dąbrowa 
towej. konfekcji i 3 pre. podatku giełdowego, oraz 6 pre; górnicza, Drohobycz, Gdańsk, Jasło, Kraków | 
2; Przestemplowanie doiychczaso- |odsetek od 1. lipca 1922 do dnia wpłaty od| Krosno, Łódź, Nowy Sącz, Rzeszów, Sanok, 


wych akcji nominalnej wartości Mkp 140 | imiennej wartości akcji. Sosnowiec. Stryj. Warszawa. 
Fortepiany krótkie, znako- BMA E ASAAN i e RIPPE ZAN t E A 

i Eo zw” mite, najnowszej kon- | amm AAS ZRT _— a WYEWEWĘ TI R 3 
auka i wychowanie. |strukcji pierwszorzędnych | - XALTO LD GORA Biegłej stenotypistki 
m —— ——|firm sprzedam, stare przyj- „W. pa i 4 4 A Ą r 
Niemieckiej konwersacji imę w zamian, Iuak, Pań- (zy rzeczywiście jesteśmy bankrutami? z dłdźszą praktyką w instytucjach przemysło* 1 
„k oki M ska 21. EPA o. Ea sai mae = > wych poszukuje wielka polska firma przemy” 
sji wyucza szy iyncyn NZ sprawie uzdrowienia maszych stosunków r Maths ; ; P 
na mauczycielka, „Berlitz“ fortepian do nauki lepszy finansowych. słowa. . Fandydatki ZE znajomością języków 
a łraintstracja Kurjera lwow." sprzedam, Kopernika 26. TREŚĆ: Słowo wstępne Projekt uzdrowienia finansów | MAJĄ pierwszeństwo. Podania wraz ze świade: 

2917 parter oficyny gankiem osta- | państwa. 1. Zaprowadzenie waluty rachunkowej. 2. Osią- ctwaim należy wnosić pod „Przemysł Polski 
ZA nie dewi: 1942 |gnięcie rownowagi budżetowej. 3. Zaciągnięcie zagranicznej | ją Biura ogłoszeń S Kołowskiego, —- [5w0% 
h VIPERA CE WOW A —h— | | || mm pożyczki inwestycyjnej 4. Zaprowadzenie waluty złotej ] jełlońska 7 2908 
T a M -- R aurie kampletne urządzenie i założenie akcyjnego Banku emisyjnego agiEORnska (. 24 
Posady i prace. | n powe Moszkowicz Eoia | 1661 Gehaizedod.śdroż. Mk. dd > > > mano 
aja 2. 2 > A A I ona m 

e a a © Wok Fulilinz kupi zR Skład główny w KSIĄŻ MIEY POLSKIEJ | p m 
“dolna krawczyni szuka zas "e 9 E Warszawa Nowy Świat 59. | lygotdnik dostaw A 
& jęcia PK DrYWA-! Kurjera“. i 2943 Inne wyd :wnictwa tegoż autora: 13.6 s q 1ą 
tnych. Ossolińskich 9. u pane raer aa) W „Góra: Klianse. Studya z dziedziny ekonomiki we Lwawie, ul. Potockiego 26 i ` 8, telef. 259. 
„twa Fomaszewskich. 2941 fortepian marki „Fritz“, prywatnej J . o i 5 . Mp. 6.000 Czasopismo poświęcone CBE i 
REEDA IE PE EO płyta metalowa, sprzedam. Podręcznik księgowości 'T. I, Księgowość Polskiemu dostawnietwu 
nin m SMUtMY Chmielowskiego 3. pojedyncza . ` ; . P>, E i Odbudowie, rozpoczynając 

Kupno i sprzedaż. 2939 T. IL Księgowość podwójya . 1, 8.600 

rs > ———] 2 ehk. . © . `: 1209 JBaty rok istnienia 
PT m ET AERE Różne. „, Księgowość ye społdzielniach | o 2200 
“Fokarniè, Wiertarki, Sztan- S fematy do księgowania . ; „ 600 wyda z tej okazji „Na 


tocy, Strugarki, Piły Łaśmo- Bandażysta Polaczek, Sam- | zaoocacowiokEiE 
se, Heblarki, Gryzerki, Gatry bor. Ilustrowane cenniki ECA i s > REZE 2'wielkie numery agita- 
Lokomobile, Motory, felazo, jąpra o. 2559 


PAZ — 0 - „coma cyjne, które stanowić będą 
Mal, Blacha, Szyny, Trawersy, 
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Gwiazdkę“ i „NowyżRek* 
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konkurencyjnych poleca „Pi-| zwolnenie Władysława Ą A e brycznego całego Państwa. 
Int*, Lwów, Batorego 4. [Poesta wystawiony przez poleca »FILIGRAN“ Lwów. Wyspiańskiego 7. A.I Do oni vbi nume- 
278940 p. p. 2950 | mass A EET o ERO - „GA OF rach zapraszamy Polski 
Ee ER i A go. Oc RU zi: IE Przemysł Fabryczny oraz 
p a = | W : wszystkie większe Insty- 
s Potrzebna rezerwowaj tude bankowe i handl 
„DOBROBYT KOLPORTERKA | 7” ye Treotniia dostaw 
iks 2889 
spól. z ogr. por. | Ska z ogr. odp, 889 


Red. Ma*jan Wiktor Jaworski Red. O. Morecti. 
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OZDÓB |Poszu:uje się zaraz GOSPODYNI Leśnik nów, przystąpi do inieresu | 
leśnego lub tartacznego ze współczesną 


współpracą. Adres: Lwow ul. Na Bajkach 14 | 
» 2934 
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